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Bolszewików trudno dogonić. 


Przeciwko Litwinom wstrzymano akcyę wojennę. 


Warszawa (PAT). Komunikai sztabu general- 
N, wojsk poiskich z dnia 6 b. m.: 
całym froncie syiuacya bez zmiany, Od- 
aaa, nasze mają tylko luźny kontakt z nie. 
Kzlacielem. W myśl wniosku komisyj Ligi na- 
Kodów, przybyłej de Suwałk, naczelne dowócz- 


two uakazało wstrzymanie akcyi wojennej prze- 
ciwko wojskom litewskim na Odcinkn od gra- 
nic ypruskiej do miejscowości Poturce (na 
wschód od Oran), 


| Naczelne dowództwo wojsk polskich. 
| 


Bolszewicy cofnęli się na Berezynę i Dniepr. 


iyn. PAT, B, K. „Daily Herald" donosi 
Wług' iskrówki z Moskwy: Rada naczelna ko- 
Misarzy postanowiła w myśl sprawozdania szta- 
|, O E u da 
Dlaczego bolszewicy uciekli z Lidy?i 
Warzawa (tel, M.). Radio depesza z Moskwy 
Bi wiadomości, jakoby bolszewicy opu- 
M idę pod wpływem naporu wojsk polskich, 
ad Przyczynę wycofania się bolszewików z Li- 
Podaje radio względy polityczne, a miano- | 
do potrzebę oddania Lidy Litwinom. Ta sa- 
re iskrówka zaprzecza, jakoby Polacy Fa 
p ie kilka tysięcy. jeńców bołszewickich, 
R ja jakohy jedna z dywizyj sowieckich prze- 
aw stronę wojska polskiego, po wymordo- 
swoich oficerów į komisarzy, 


Barlin, (PAT) „Echo de Paris“ donosi z Mo- 

5.7 Moskiewski sowiet uchwalił większością 
czwartych głosów wejście z generałem 
em w rokowania rozajmowe i pokojowe. 


Nowe tryumfy Wrancia. 
| Yotantynepi. (PAT). Komnnikat Wrangla: 
Skojicach Wasnowska i Similkowa wzięliśmy 
Xy jeńców, 13 armat, 100 wagonów i 34 
w maszynowych. Wojska czerwone ZU- 
no. | 


, bu generalnego pozwolić na wycofanie wojsk 
| sowieckich ma linię Berezyny i Dniepru. 


Bolszewicka ofenzywa na Pińsk. 


| Warszawa (Teol, M.) Radio bolszewiekie donosi 
| o rozpoczęciu przez armię czerwoną wielkiej o- 


ienzywy w okolicy Pińska, która ROD została 
uwieńczona sukcesem? 


Czerwona armia się rozłazi. 


Warszawa (tel, M.). Ze Sztokholmu telegra- 
fują: W kołach bolszewickich pragną zawarcia 
pokoju z Polską, ponieważ w armii czerwonej 
nastała zupełna demoralizacya. Oddziały bolsze 
wickie apron Apie odmawiają ET waicze walczenia. 


| Sowiety za pokojem z Wranglem. 


pełnie zdemoralizowane poddają się w niektó- 
rych miejscowościach bez walki. . 


Postępy armii Wrangla. 


| Konstantynopol. (PAT). Ag. Union donosi z Se- 

bastopola, że wojska Wrangla, przeprowadzając 

| w dalszym ciągu ofenzywę w kierunku półno- 

cno-wschodnim, zajęły miasta Petrowsk i Nowo- 
pasowsk. 


Dąbski podpisat protokół. 


wa, (Telef, M.) Ministeryum spraw za- 

| Aeg Dych otrzymało od wiceministra Dąb- 
E Mtia tePujece depeszę: Dziś podpisałem 
ti ę glscy protokół: Przewodnieżący delega- 

y kojowej poiskiej i przewodniczący dele- 

t ty! Pok kojowej rosyjsko-ukradńskiej na nara- 
Poeta) odbytej dnia 5 października 1920 r. 
ii wobec osiągniętego na konierencyi 


; przewodniczących obu stron porozumienia we 
wszystkich zasadniczych kwestyach, dotyczą- 
cych przedwstępnego pokoju i rozejmu. podpi- 
saé traktat o rozejnie i przedwstępnych wa- 
runkach pokoju między Poiską z jednej a Rosyą 
i Ukrainą z drugiej strony, nie później, niż w 
piątek dnia 8 października 1926 r. Podpisano: 
Dąbski. 


prasa warszawska wita rozejm. 


a. (Telef. M.) Prasa warszawska o- 
oniesienia o oczekiwanym PO 
omości te cały naród polski przyj- 

3 Aczncięm szczerego zadowołenia, Po 
orc” że przestanie się lać krew 

tórej tyje ptzelano od dwóch lat z pew- 
le z winy narodu polskiego, powtóre dia- 
eraz naród polski będzie mógł bezzwło- 
igi bez straty dnia@hociażby jednego przy- 
Pracy kulturalnej j gospodarezej, aby 


a (tel. M). Wedle wiadomości z Ry: 

| Wol mizon odpowiedzi Dąbskiago chciał 

r hiemoż é, a wreszcie oświadczył, że 

$ (à ügy: ności. ujednostajnjenia poglądów 

7, E. Byłoby nań! piej zaniechać zupeł- 

pioc oretycznych, a natomiast p 
ocznie do spraw  konkretnwvch, 

oj zPocząć prace w komisvi prawn cj 

Eo krótkiej dyskusyj uchwalono, 


powelować nietyłko lata wojny, ale i lata wie- 
kowej niewoli, której rany do tej pory jeszcze 
trapią nasze ciało i naszego ducha. Dzień 5 pa- 
ździernika 1929 T, zapisze Się złotemi zgłoskami 

| w bhistoryi wskrzeszozego państwa polskiego. 
Zabezpieczeni u wszystkich granie, stajemy na- 
tychmiast u warsztatu pokojowego, aby złożyć 
swiatu dowód, że Polak nietylko zwyciężać u 
mie na poly wałki, lecz i w dziadzinie kuliury 
potrafi dorównać innym narodom, 


_ Joffe zupełnie spasował. 


| że obie komisye odbędą wkrótce posisdeanie. — 
| Posiedzeniu bkomisyi prawnej przewodniczył 
pos. Kiernik, Po ukonstytuowaniu się tej komi- 
gyi ódroczomo posiedzenie do juen, W komisyj 
finansowej przewodniczył pos. Mieczkowski, Na 
posiedzenia tem złożuna ze strony polskiej kon- 


i kretny projekt rozmuchunków między Rosyą a 


Polska przy likwidowaniu 
tersyj. 


onhustronnych pre- 
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7 października. 


«raków, 
(stm) Pokój — że użyjemy nadużytego *porów- 
nania, które się tu jednak samo ciśnie pod pió- 


ro — jest jak zdrowie: ile go trzeba cenić — ten 
się tylko dowie, kto go stracił, Społeczeństwa 
Europy. Zaczynamy dopiero wchodzić w okres 
koju po ciężkich próbach, 

Straciły je przed siedmiu laty, a my z niemi 
razem. Ta citoroba całego świata miała dla Pol- 
ski, jako dla organizmu państwowego, — obok 
wiełu złych — także ten jeden dobry skutek, że 
go wskrzesiła — ale też odzyskujemy zdrowie 
pokoju później o wiele od innych społeczeństw 
Europy. Zaczynamy dopiero wchodzić w okres 
rekonwałescencyi powojennej, 


Są podobno iacy u nas, którzy boją się o skut- 
ki „zbyt nagłego“ powrotu do zdrowia dla Pol- 
ski, Jeżeli są — to są to napewno ci pseudo- 
lekarze, znachorzy, którzy swoje istnienia i swój 
błogostan opierają na tem, że gdy społeczeń- 
stwo jest chore na wojnę, to potrzebuje leków, 
których mu oni dostarczają. Ale poza takimi 
wszyscy wiedzą, że normalnym stanem człowie- 
ka jest zdrowie. a normalnym stanem państw 
i społeczeństw — pokój. I w tym stanie jest mu 
lepiej, niż w stanie choroby — wojny, choćby 
miało na nią jaknajlepsze, jak najbardziej no - 
iwożytne i wydoskonalone lekarstwa... 

Pokój obecnie -~ jeżeli już rzeczywiście przy- 
chodzi — zaiste, nie przychodzi de nas zawcze- 
śnie, Zdążyliśmy już przez pięć lat wojny ogól 
no-europejskiej i przez dwa lata własnej woj- 
ny, poznać wszystkie jej rczkosze. Zaznaliśmy 
już i upojeń tryumfu i przygnębienia klęsk, i 
dumy z zajmowania wielkich cudzych obsza- 
rów i upokorzenia z najazdu wroga na teryto- 
ryum nasze własne. Dziś — dzięki własnemu 
wielkiemu wysiikow. i szczęściu woj cennych lo- 
sów — jesteśmy znowu zwycięzcami, I jest ta 
niewątpliwie bardzo dobrze, że jesteśmy nimi 
na końcu... 

Co z tego dla nas wyniknie? Zależy to jeszcze 
od bandzo wielu rzeczy, oprócz faktu naszego 
zwycięstwa, Od stopnia słabości przeciwnika, od, 
sprawności jego i naszej dyplomacyi, od dzia- 
łań i wpływów wszystkich naszych „przyja- 
ció“, od ogólnego układu stosunków między- 
narodowydh. To wszystko może wynik: nasze- 
go zwycięstwa w traktacie zmodyfikować w tę 
lub ową stronę. 

O szczegółach tego traktatu pokojowego mó- 
wić jest jeszcze przedwcześnie — za mało jest 
na to danych. Znane nam są tylko niektóre o 
gólne i to mgliste jeszcze zarysy. 

Linia rozejmowa jest jednoznaczną z obecną 
linią frontu bojowego — i to jest dia nas bar- 
dzo korzystne. Posunęgliśmy bowiem ten front 
tak daleko, jak tylko można było bez zbytniego 
osłabienia własnej pozycyi, Nieprzyjaciel za: 
zmuszony był swój rzeczywisty front odsunąć 
tak daleko, że stamtąd nie jes; w stanie pc- 
ważnie w najbliższym czasie nam zagrozić. 
Stracił z nami zupelnie „kontakt“. Z nad brze 
gów Berezyny i Dniepru daleko jest do Grodna, 
Brześcia i Równego, nie mówiąc już o War 
szawie i Lwowie... 

Linia granicy proponowanej, mającej być u 
stanowioną przez ten „pokój rozjemczy'* jest 
podobno również korzystną, Wierzymy też,. że 
jeżcii już delegacya nasza — niewątpliwie po 
dokładnem rozważeniu wszystkiego w poromu 
mienin z rządem — zdecydowała siv podpisać 
jutro preliminaryz pokojówe, to ma dla nich 
dobre podstawy. Bolszewicy musieli się uprze- 
dnio zrzec mrzonsk o „urządzanin' Galicy 
wschodniej plebiscytami, o ubtzymaniu miena- 
ruszonemi granic h, caratu od zachodu, > roz- 
broleniu „białej“ Polski, o uzvzkaniu dla siebie 
„transita“ do Niemiec, ifwi-iu innvch peda 


Stx, 2 
nych swoich marzeń „Wzae! ma rozum” i zia- 
zwodn eli, 

Jak się ułożą wowunbi = ap ONCE 
„o ścianę” Polaki z Rosya. uwbzybe przez (PHR 
tat dotąd joszcze nic uiewiadmuc dok!taidnie. 
MADCMNA, [U Oz Uuajwdycej WEI, o ZI 
suiemicznie „polrzehy uurepy tniairesU. 


najporyzniejszych mocarstw koalieyi, Bolszewi- 
cy o tem wieazą i siąsł pochodzi, Ze podobno 
szukają już porozumienia z» Wrarcvą, jas dotąd 
najbardziej n.oubłaguną ich o bieprzyjaciólką, 
mniemając, że to jest jedna z nujwłuściwszych 
dróg do polskiego serca., O ile skutecznie — 
najbliższe dni dadzą odpowiedź... 

Jednym z najpopuląrniejszych może u nas 
motywów „obawy przed pokojem” jest, że 
gdy rozwiążemy bolszewikom ręce przez trak- 
tat pokojowy na polskim froncie, to oni poniją. 
Wrangla, a po wytchnieniu „zabiorą się do nas“, 
Jest to stęż zarazem motyw najbardziej —- nie- 
dostateczny. Bkelszewicy są obecnie zmiażdzeni 
— dlatego zawierają pokój — zmiażdżeni i o- 
słabieni, nie mają możności dalszego prowadze- 
nia wojny. To znaczy, że zmiłażdżeni j słabieni 
są nie tylko bolszewicy, ale i Rosya wogóle. 
Ona to bowiem ne ma żywności, odzieży, ma- 
szyn, amunicyi, środków transportowych, wę- 
gla i t. d. — t. j. tago wszystkiego, co jest po 
łrzebne i do życia węgóle i do prowadzenia 
wojny. Bołszewicy, nie mogąc tego wszystkie- 
go z Rosyi w potrzebnej ilości wycisnąć, za- 
wierają pokój. 

Gdy ostatecznie zawrą, gdy go od nas uzyska- 
ją, niewątpliwie rzucą się na Wrangla, bo jest 
to dla nich koniecznością dla utrzymania wła- 


snych rządów, Aby go zgnieść, wytężą bolsze- | 


Z 


wicy resztki sił własnych i resztkę zasobów tych 
obezarów Rosyi, nad którą mają władzę. To sa- 
mo zo swej sirony musi uczynić Wrangel dla 
tentowania o zwycięstwe. I oto ta Rosya, która 
nia ma już sił i środków do prowadzenia wojny 
eswnętrznej, wyczerpie ich ostatki w wojnie we- 
wnętrznej, w „bellum civile“, zawsze bardziej 
okrutnej i niszczącej dla kraju. Wniosek stąd 
jasny: ktokolwiek w tej wojnie wewnętrzno- 
resyjsktej zwycięży — bolszewicy czy Wrangel 
— Rosya musi wyjść w niej tak osłabiona, że 
na długie lata nie będzie straszna dla sąsiadów. 
Ś$prostamy jej tedy zarówno na polu pokojo- 
więm, jak na polu walki, gdyby ewentualnie za- 
cholała jeszcze kusić szczęście wojenne., 
Oczywiście, wszystkie rozważania powyższe 
dziś trzeba jeszcze opatrzyć zastrzeżeniem: je- 
tell. Są na miejscu i na czasie, jeżeli rzeczywi- 
ście pokój będzie zawarty w Rydze w dniach 
najbliższych. Dzisiaj — jeszcze preliminarva po- 
kojowe nie są podpisane, zadecydować ma o 
nich dopiero rada ministrów na nadzwyczaj- 
n&u posiedzeniu i inne miarodajne czynniki. 
Ale słowo: pokój — już jest na wszystkich u- 
stach i pojęcie pokoju już się unosi w umysło- 
wej i uczuciowej atmosferze społecznej. Pod je- 
go znak już wchodzi polityka i dyplomacya i 
sama strategla, Nad zatokę ryską ze zbyt wiel- 
kiem natężoniem skierowane są oczy i uszy 
wwzystk ch, aby stamtąd coś stanowczego i o- 
kreślonego przyjść nie musiało w najbliższym 
gasie. Chwila się zbliża... 
| SSA z Wad Bał | - | 
OAOA ONI AO TKE ZAP OZZL ZOZ OOOO 
Górnoślązacy u Witosa I Daszyńskiego. 
Warszawa (PAT) „Kuryer Poranny* podaje: 
Premier Witos i wicepremier Daszyński przyję- 
E wezoraj w gmachu sejmu deputacyę Górno- 
Ślązaków, z którą odbyli dłuższą naradę, 
Warszawa (PAT) „Rzeczpospolita* podaje: Na 
Skutek nadeszłych wieści z frontu pómocno za- 
chodniego o cholerze w okolicach oswohodzo- 
nych od bolszowików, wyjechała w piątek 1-go 
bm, z Warszawy w stronę Lidy komisya dla zba- 
dania sianu rzeczy. Przeprowadzone na miejscu 
badania stwterdziły wypadki cholery azyatyc- 
Kiej. Natychmiast wydano odpowiednie zarzą- 
dzenia zapobiegaweze, mające na celu niedopu- 
szczenię de rozszerzanią się epidemii i jak naj- 


Warszawa. (PAT). Komisya mieszkaniowa sej- 
mowa przyjęła wniosek Rady ministrów (opra- 
cowany przez poprzedni gabinet Skulskiego) 
w formie następującej: Dekret o ochronie loka- 
torów będzie zmłeniony na korzyść właścicieli do- 
mów z uwzgłęduieniem nowych warunków, ja- 
kie się wytworzyły od czasu uchwalenia de- 
Krełu. Podwyżka komormegnu tyczyć się będzie 
rówzamiornie 
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Podpisywanie długoterminowej pożyczki państwowej 
z r. 1920 zostało przediużone do 3i października 1520. 


Pożyczka długoterminowa uwalnia w odpowiednim 
stopniu od pożyczki przymusowej. 
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Dyrektor 


Wincenty Sikora. 
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azd sowietów zanatychmiastowym pokojem 


Berlin (PAT), Radio, Telegr, Union donosi: , upoważnił delegacyę pokojową republiki zowi z 


„Limes“ podaje z Helsingfonsu: Wielki moskie- 


wski kongres sowiecki obraduje stala wskutek E a 
gres 


nadchodzących z frontu wiadomości. Kon 
io 


em =i 


kiej 7d: | l 
ckiej w Rydze do dalszych ustępstw, ce o godit 


doprowadzenia do zaw. 
broni. "i 


T. 


_ Ważne narady stronnictw. 


Warszawa, (Telef. M.) W ciągu dnia dzisiej- 
szego odbywały się w Sejmie narady klubu Pol- 
skiego Stronnictwa ludowego Piasta, związku 
ludowo-narodowego i Centralnego komitetu wy- 
konawczego P. P. S. Piastowcy omawiali swoja 
stanowisko podczas jutrzejszej dyskusyi nad 
expose premiera Witosa i uchwalili wydelego- 
wać jako mowicę posia Jana Dąhskiego, W o- 
bradach bral udział także prezydent ministrów 
Witos. Na posiedzeniu centralnego Komitetu 
wykonawczego P, P. S. zjawił się wiceprezes 
ministrów Daszyński, wezwany celem zdania 
sprąwozdania „ze swejej dzialalności na 5tano- 
wisku wiceprezesa. Oprócz tego odbyło się po 
siedzenie posłów małopolskich w obecności pre- 
zydenta ministrów Witosa, ministra poczt dra 
Stesłowicza i ministra oświaty Rataja, oraz ge- 
neralnego delegata rządu dra Gałeckiego. Za- 


Warszawa, (icief. M.) Uchwała konwentu se- 
niorów, posuwająca termin głosowania nad 
trzema rozdziałami konstytucy. na wtorek 19 
b. m., w kołach sejmowych uważaną jest za po- 
rażkę związku ludowo-narodaw:ego i narodowe- 
go Zjednoczenia ludowego, które to strauniciwa 
pragnęły skorzystać z momentu. gdy uwaga 
społeczeństwa zajętą jest wypadkami w Rydze, 
aby przemycić swój projekt konstytucyi. Sprze- 
ciwiły się temu stanowczo stronnictwa centro- 
wo-lew:.cowe, które w imieniu klubu pracy kon- 
stytucyjnej poparł na konwencie poseł Bawo- 
rowski. Poslowie ks, Lutosławski i prof. Duba- 


O zniesienie cenzury prewencyjnej. 
Lwów. (PAT) Wydział Towarzystwa dzienni- 
karzy uchwalił dziś wysłać do prezydenta mi- 
nistrów Witosa, wiceprezydenta- Daszyńskiego, 
ministra spraw wewnętrznych Skulskiego i mi- 
nistra spraw wojskowych Sosnkowskiego depe- 
szę z żądaniem zniemenia cenzury prowsncyjnej. 
A ARDO DY RYEZEO OREIRO, 


Czesi mianują posła w Warszawie. 


Warszawa (Tel. M.) Jak słychać radca Irgacyj- 
by przy czesko-słowackiem poselstwie w Wa- 


wo wszystkich baz wyjątku : szyngtonie, Jarosław Nowak zostanie zamiano- 


lokali bez różnwieskowania mopy 
wyżka wynosić będzie od lokal! mieszkaniowych 
100 pre., od handlowych 200 pre. od cen obo- 
wiązujących i płaconych w czerwcu 1914 roku. 


podwyżki. Pod- | wany posłem czegko-słowackim w Warszawie w 


| miejsce dotychczasowego charge de affaires Ra- 
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dimskyczo.. 
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Konstytucyjna porażka endeków* 


stanawiano się nad spustoszeniami poczy” 
nemi przez najazd bolszewicki w Galicyt W% 
dniej, Prezydent Witos intormował postów nic” 
rządzeniach doraźnych, poczynionych przez Nei 
go podczas podróży w Galicyj wsttodnići go” 
stępnie dr Gałecki przedstawił postulaty 
podarcze, arowizacyjne i oświatowa kraju: dis 
nikiem konferencyi będzie obszerna pome Sis 
Galicyi ze strony wiadz centralnych, HD „je 
ma być szczególnie intenzywna w dzić 
aprowizacyi. LS 
Narady polityczne P. P. Se al 
Warszawa (tel. M.). Rozpoczęły się tu Eos 
centralnego komitetu wykonawozego | pia” 
partyji socyalistycznej, W posiedzeniach HL A 
udziat wiceprezydent ministrów, Dasz yH“ o 
Spodziewane są bardzo ważne uchwały 
polityki wewnętrznej į zaguanicznej, 


B 
nowicz musieli skapitulować zadawałaj%% 
pognęhienicm posła Babińskiego, Thus 
który sprzeciwiając się wprowadzeniu * 
stytucyi senatu oświadczył, porywczo owe 
stronnictwo „nie zakreśla granic prot®s yoik 
rodowi demokrac. przyjęli io jako p“ ie 
odpowiednio na tu reagowali. Osirzeźćń 
Czapińskiego, że przemycanie w obecna Syre 
mercie reakcyjnej kenslytucyi moż8 
ujemne wrażenie, prof. Dubanowicz 
wnicz za groźbę i biiņe pięścią w stot 
donośnym głosem, że prawica nie da 5 
ryzować. 


cieli wszystkich związków zawodowy” |, 
wiono proklamować na dzień 8 bm. Si. 
ralny jako protest przeciw syluacy! 

cyjnej. ' 
mg , 


uzbroj* 
o dla 8 


ony 7 
o wrócić Z 


wro 


skiej. Kapitan okrętu za 
musi wyładować latawce alb 


O m 


Duskusya nad oświatczeniem | 
gabinetu, 


Warszawa, 6 padziernika. 


P SĄ Dzisiejsze 
Meconem dyskusyi nad dalszymi paragrafami 
„pStytucyj, Natomiast obrady. na posiedzeniu 
tem €jszem, środowcm. potoczą się w szybszem 
Pie: Sejm zacznie, a ihoże i skończy dysku 


m Nad oświadczeniem progremowem pana 
Sesa ministrów Witosa... 
Nie u 


lega wątpliwości, że Sejm uchwali vo- 
Sae ufności dla rzadu, Bo ten rząd trzy nosi 
nie 4 i kra jowi przedewszystkiem uwoinie- 
nik; $j ziemi ojczystej od najazdu. Wróg, 
0 ai uad Wisłą, nad Nazwię i Bugiem. 

Cony z Ziemi Czerwiońskiej., teraz po raz 
Już 


doznał klęski decydującej nad Nientnem. 

W tym roku nie bedzie mógi stawić się po 
ciestu, eci do waiki z poiskimi zastępami. Żwy- 
nego h Sa owotem rozumnych planów naczel- 
tunk, Owédztwa, męstwa. żołnierzy, dobrego 
taap O Wanta kolei żelazuych, ale polityczna 
Bra 5? Spada na rząd i jego zabiegi admini 

Vine, Do historvi polskiej przejdzie gabinet 


albo raczej jako rzad zwycięstwu. 
Biżyw 


Net pana Witosa zabrał sie do zreorga- 


à ania ministeryvwn spraw zagranicznych, 
Mia centrali w Warszawie, jak i słaźby dy- | 


Pok tYcznej zagranica. BDomugano Się tego od ś 
nadaj? i dłużej, ministrowie przyrzekali i 
Społnio a padające. zabierali swe obietnice nie- 
i nemi do grom: politycznego. P, Witos za- 
Tigo e Sprawę w ciąpu kilku tygodni: dnia 
ezaceco niesiąca recraunizacya 


ram spraw zasranicznych będzie faktem 
ùy KR Słvszeliśmy też, że nastąpią zmia: 


nye ważniejszych posteřunkach dyplomaty- 

i e Zmiany. mające wa celu postawienie 

Steru bardziej wia:ciwych na ważniejszych po- 
nkach, 


. 


tn; koniec na tem! Pan Witos jako prezes 
rów jest pierwszym na tem stanowisku 
Tiltag c" który się nie zamkuał w swojem 
klną, jek p. Paderewski, lub w czterech 
sd swego biura, lecz przeciwnie zrozu- 
ii , obowiązkien  nawmeiniką rządu w 
tak ciężkiej, jak były tygodnie najazdu 
ryc CFO i po odmędzeni u tego najazdu, — 
TA AB ducha ludności. 
Bylegą Z pierwszy w udbuliowanej Polsce sze- 
Ropąęzyj Y ludu wiejskiego i mieszczaństwa 
Skięzo. ły Miedzy sobą naczelnika rządu pol- 
! H Przemas iajacego do nich na temat obo- 
Wiązów Parstwa względem obywateli i obo- 
y obywateli wzgiędem palistwa. A że 
ia ministrów był takim chlopem, jak 
Dhe arte zerorwadzonych, że chodził wta- 
Żur ych. jah oni, wysokich butach, że ma- 


kania E ni. ea iatwiej nasrąli do niego 
Uimua i f a * t o 
Miwah. 


ten, miuniej wuażaty im w uszy Í 
lm csore gogo rozumne słowa, 


Err 


“Niazco gryfów. 


Legenda pomorska. 
— 0 = 
(Losedczenie:. 


2 konia podirzymał ję wpół il 
Ra I m arszezonemi brwiami: 
Zach du tul., Księżna do zamku odwieść. 
Re, Orzała! . się 


ł: mid Na tarczach złożono znierucha 
wią mieslono ku zamikowi, i 
Diega "l Lud cisną) się ku niemu, a 
ý E aanu odpowiadeł, rozniae 
Skarg słucitzi, sądy czynił i po- 
wał Ee y czy 


wi 


T ale pla Się już była z lodowej niez 
Więżę aa Taczyłą ozwać sie do nikogo — 
"SZłą — zawarła sie w komnacie 


BRo j> à 
ję ania. 
Aca burza słała nad zamkiem swe 


zak” kiedy Erdwiłk oddaliwszy 
ka, â a OWA się ku częsci zamku. do- 


Kg Must, 54 nie dotkniętej, 
szy Szagy oech echo odbijało odgłos jego 
mej pi Przez dziwne. cudne komnaty 
tzycielki: przez świetlice, całe 
owej — i wielkře sale, królestwa 


t leais b tu panował jak w żywi: 


i mą, 


Się Życia, 
Skamieniałe. mleczne rzeki 


pusteczenie sejmowe będzie po- | 


mos -SP 


Witosa w każdym razie jako gabinet zwy: | 
| 


Ì 
| 
mini- | 
| 
i 


4 m i 


Oc orem wróc do zamku i o kie ; 


drgał słoneczny i uwięzione | 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


Śmiało można twierdzić, że na swój sposób i w 
swoim zakresie prezes ministrów p. Witos swo” 
iewi objazdami Polski swojemi przemówienia- 
mi w Tarnowie : Krakowie, Lwowie, Płocku i 
Poznaniu dla utrwalenia Polski i Ala. pogiębie- 
nią wśród ludności poczucia państwowości pol- 
skiej, - zrobił wszystko, to było można, był san: 
całem biurem propagandy, Opinia publiczna 
polska, która żyje chwilą bieżącą i nie zastana- 


„wia się nad wypadkami z wyższego stanowiska 


politycznego, przechodziła do tej pory dosyć o- 
hojętnie wobec tej systemialycznej agitacyj, pro- 
wadzonej poprostu genialnie przez p. Witosa. 
na rzecz naństwowośc: polskiej, 

W Sejinie jest za dużo zrutynizowania się po 
jednej stronie, a za duże partyjnej zaciekłości 
po drugiej, by wniano zrozumieć już teraz, że 
w rzędzie wielkich budowu'czych wskrzeszone- 
se państwa poiskiego, p. Witosowi na stanowi- 
sku prezesa gabinetu należy się jedno z naj, 
pierwszych miejsc. To musi podkreślić ia część 
prasy, która, me mieszając się zbylnio w waiki 
partyjne, zajmuję stanowisko bezstronne i może 
dlatego lepiej oceniać ludzi i ziawiska, niż or- 
gany ściśle partyjne go jednej i po drugiej siro- 
nić, 

Na dobro gabinetu p. Witosa trzeba zapisać 
także energiczne parcie da zawarcia choóby ro- 
zejmru, Opinia publiczna w Polsce domaga się, 
by położono kres rrziewowi krwi z chwilą, gdy 
odpędzono wroga i zabezpieczono granice wW 
sposób, utrudniający najazd po raz drugi. Gabi- 
net, który doprowadził do -ozejmu, a z kolei 
niewatpliwie doprowadzi i do pokoju, zapisze 
sią trwale w dziejach odrodzonej Polski. 

Prawda, że z trybuny posypią się zapewne 
krytyki i zarzuty, Krytyki i zarzuty choćby jak 
najostrzejsze i najbardziej niesprawiedliwe je- 
szcze nigdy nikogo nie zabiły, jeżeli miał on po 
swojej stronie rzetelne zasługi. W tem położe- 
niu jest p. Witos. Może on zatem spokojnie cze- 
kać na posiedzenie: jutrzejsze. 

O Z OT W WOOD ZZO ORZEKA 


Wieikie zwycięstwa marszałka 
Piłsudskiego. 


Kraków, 7 października. 

(n) Ogół społeczeństwa polskiego, od czasu 
„cudu nad Wisłą* przyzwyczajony do codzien- 
nych niemal zwycięstw, mało, odczuwa olbrzy- 
mie znaczenie tej wielkiej bitwy, jaką armia na- 
sza pod osobistym l:»ruukiem Naczelnego Wo- 
dza staczała od tygodnia przeszło na późnocnym 
froncie, Była to bitwa decydująca. 

Gdy wojska nasze odzyskiwały kolejno Kowel, 
Włodzimiery, Łuck, Równo, Ostróg, Starokon- 


stantynów, a Ukraiacy zajmowali w ciężkich 
walkach Kamieniec Podolski i Płoskirów — 


front ng północ od Prypeci nie posuwał się, Już 
zu i ówdzie dawały się słyszeć jaszczurcze syki, 
że zaczyna się drugi pochód na Kijów dla. Ukra- 
iny, a polskie Wiłno pozostaje w zapomnieniu. 
Tymczasem na północy właśnie, w okolicach 
Grodna, w punkcie najblizszej styczności Prus, 


talujacemi wstęgaini... wyżej gałęzie drzew o de- 
likalnem ulistnieniu, kajwałki pni, mięły się pod 
scliamuni, — szeregi oHamów dopełniające się 
wzajem twonzyły jakaś perspektywe zaginionez 


go lasu papnociowaezo, vblanego stopionem zło- 


tem czy skamieniałem świe! w, Popod te wio: 
tkis pióropusz» chroniły sie cale społeczeństwa 
ezedziwnych istnień, zapadłę na dno złotej 
wieczności: — wiodły sie tańce jaszczurek i ryz 
bek, --- śreiertelne walki drobniuchnych owa- 
dów, — przyziemne, mrówcze prace i sznły mis 
losu maty... 

Jak urzeczony mijał Fmdwiił Sienie, kruż- 
salki, stopnie. koryjurze ~- aż niskie, żelazne 
podiwoje zastąpiły mu droge. Ale trochę tylko 
podpar ie ramieniem — i pękła rdzawą zawos 
ra -— wrzeciąże stanęły otworem. 

Szedł teraz po wilgonych, oślizłych scho- 

decb, wiodących kroto w głąb wieży, aż nie 
natrafil na inne wąskie drzwiczki, które nie 
byly zamknięte. Nacisnał je i wszedł. 
“Ta, której szukał — stała przed nim. Zwró: 
cona profilem. w niszy hurkowego okna. Nie wy- 
dałę krzyku, teno spojrzała nań Przez ramię, 
z nizrownana niatrawiściy., 

Eruwiłł utkwił w progu — i pił oczyma. ją i jej 

nienawiść, Takiej nie znał — w nejdalszych 
nawet snach... Widział ją zróżowiong, z zorza- 
niem, jamwracem licem. z oczyma jak świecenie 
mórz.. Kwitła jak kierz dzikiej różv. osypany 
trzęsidłami rosy. | - 
/ Była naga. Tylko po ciel jej biegły bicze pereł, 
świetliste i ruchome. ink sznury wód... Dziwne 
zoeło! Ciało jej mięało jak świt a poza rzęsi- 
stych strug wiosennego deszczu, 

Ale tuż na plecv spadała czarna burza. Roz- 
puszomone, do stób snmiyvwajsce waskocze.. Albo 


* St. 3 


Litwy i Bolszewii, szykował wróg swc Siły: gro- 
madził rągbite pod Warszawą armic, sprowa- 
dzał szwarcowanych krasnogwardiejców z Prus 
Wschodnich i Litwy, ściągał posiłki z całej Ro- 
syi. Stąd miał spaść mewy cios na Polskę. 

I oto Naczelny Wcdz, wyruszywszy osobiście 
na, front, wetylko zapobiegł zauiiarom wroga, 
ale go prawie unicestwił, dzięki świetnym ope- 
racyom nad Niemnem. Ohszedłszy lewem skrzy- 
dłem Grodno. dywizye polskie zajęły Orany i 
Lidę, osłaniając w ten sposób Wilno i przecina- 
jąc bolszewikom odwrót ua Mołodeczno. Wtedy. 
nastąpił szturm na forty zrodzieńskie. Wyparty. 
wróg cofał się na północ, tu mu jednak zagro- 
dzono drogę od siwrony Lidy. Wtedy zwrócił się 
ku pałudniowomu wschodowi, ale znów uatrafił 
na nasze wojska, Więc szukał ujścia na południe. 
Pińsk był już przez nas zajęty. Odbijany ze 
wszystkich stron, podawany jakby z rąk jednej 
armii polskiej do rąk innej, szanpany po drodze 
nieprzyjaciel tracił głowę, poddawał się całemi 
dywizyami. Pogrom bolszewików jest kompletny, 
zwycięstwo naszej armii, prowadzonej osobiście 


j przez Marszałka Piłsudskiego, niebywałe. Try- 
1 umi Polski olśnicwający. 


Ogół społeczeństwa powinien o tem wiedzieć 
Wielki „czyn nad Niemnem“ otaczą chwałą, wie- 
kopomnaą naszego wodzą i naszą bohaterską ar: 
mię. Cała Europa z podziwem śŚledziła te potę- 
żne posunięcia. Stały się one niezawodnie pod- 
stawą do honorowego rozejmu. 


Pogrom bolszewików 
pod Zasławem. 


Od waszego korespondenia wojennego. 
Kraków, w październiku. 
Byłem przed ośmiu laty w Tarnopolu i uderzy- 
ła mnie czystość i bogactwo tego dużego piowin- 
cyonalnego miasta. Jakże inny przedstawią, się 0- 
braz po najeździe bolszewickim. Zgliszcza, ruiny, 
glód, brud, sirach paniczny ludności, oto obraz 
dzisiejszego Tarnopola. Ludność nie ochłonęła 
jeszcze z pod szalonego terroru Gczerezwyczajki, 
jeszcze w uszach świst nahajki przypomina im: 
groźną, wizytę. 

Przechadzam się po ulicach, w których doły 
glebokie i rowy świadczą o przebytych walkach, 
Rozmawiając z wszystkiemi warstwami miesz, 
Kańców, zmiamkowałem, że nigdzie nie zdołali 
bolszewicy zaskarbić sobie sympatyi. Tak burżu- 
je jak robotnicy, tak żydzi jak Rusini głęboko 
odetchnęli po ucieczce bolszewików. Stozy bibu- 
ły bolsezwickiej, które pozostały po najeźdzcach 
świadczą tylko, jak daleką jest teorya od prak- 
tyki, co najlepiej poznała publiczność Galicyć 
wschodniej na własnej skórze. 

Nie pozostawiły hordy krasnoarmiejców mic, 
prócz przedmiotów, które nie mogli ze sobą Za- 
brać — a te wspaniatornyślnie ofiarowali szume- 
winom ulicznym w darze. I tak żebrakom dawali 
domy rządowe, sprzęty zrabowane itd. 

Rekwizycye odbywały się w następujący. spo- 


sób: 


EEC Gen zz CWA EKAASRARPOWWARWÓ RANA 


jak płaszcz utkany z wilgotnych, chłodnych 
płatków. czarnych maków.. Albo jak powódź... 


„Bo oto nad czołem księżnej — ni to mitra, 
ni wieniec, ni korona — al- raczej na wezbra- 


nych faiach czarmych wód płynący korab ogros 
muy, przecudnie uczyniony z bursztynu. Pod 
wyniośle zataczonym try umfalnym łukiem dro- 
bne figtwki z drogiego kamienia powitanzają 
miateryu chramu Rugiwida... 

Ksieżna ze wzgarda patrzy — chłodno pyta: 

— l czegóż tu szukasz — morski grabio, — 
królu własuego głupstwa — witeziu nędzy... 
którego barki trzęsące łachmanami — z mej 
woli i na pośmiewisko dostojna oblekła pur- 
puraf è 6 

— Przyszedłem zdjąć ze siebie owo pośmie- 
wisko... 

Drwiaco wzruszyła ramionami: 

-— Morze wyrzuca Go dnia muszle, zdechłe 
kraby — i ciebie wyrzuciło — mego błazną.. 
Ha! ha! błazen uwierzył, że księciem — jeno due 
szy mu brak książęcej. duszy gryfiej.. 

— Co to jest —- dusza gryfia? 

-— Gryf sam jeden żyje na wyżynie, żywi się go 
ryczą myrrhy, w sławy gryzącym dymie się 
plani — i w blaskąch —- ślepnie.., 

~- W mgle jęków ludzkich, w śmierci blado- 
ści,., 

--- W śmierci hladości., A wiesz tv, rabie, jak 
w bladości śmierci duch polava? Głodne brzu- 


chy do dom zawróciłeś -- i brzuchy cię uczciły. — 


— Powróciłem  wczęśliwych 
swczęśliwej... 

-—- Nie w szczęścu moc żywota narodom — 
jeno w stawie.. 

-— Łandżić ład — bogow godna praca... 

— At — ty przyszedłeś ukorzyć się w procha 


ojczyźnie 


St, ś 


Otóż miał kupiec dziesięć worków maki. Zja 
wiłą się u niego pariya żordactwa z komisarzem. 

m Wiele masz mąki? 

— Dziesięć worków! odpowiada drzący kupiec. 

— No my nie rabusie — my wiemy że vam 
mąki potrzeba więc weźmiemy iylko dwa worki. 

I kupiec giął się w pokłonach, że zechcieli tyl- 
ko dwa wziąć worki, 

Lecz jakież było zdumienie kupca. 
chwili nowa się zjawiła partya. 

— Ile masz mąki? 

-- Ośm worków!, ale... 

— Nie ale... Po co ci 8 worków, Ośm worków 
mąki to burżujstwo, więc bierzemy dwa. 

No zostało mi jeszcze sześć myślał kupiec, ale 
nie skoncentrowała się jęszcze ta myśl w jego 
mózgu, aż tu nowa borda tłoczy się do drzwi je- 
go sklepu.. 

— Mąkę masz? 

— Sześć worków, ale... 

— Czort z tobą... daj dwa... 

I poszły za innemi dwa worki. 

Zostały cztery ale je dwie następne partye za- 
brały. Nie zamknęły się za niemi a tu nowa gar- 
stka oberwańców się wsuwa, 

— Dawaj mąkę. 

Lecz kupiec nie mial już mąki, więc otrzymał 
dwadzieścia pięć Bahajką... 

Jęczał biedak za mąką ! po razach jeszcze pod- 
œas mych przypadkowych odwiedzin. 

Panie — niech ich kara boska dosięga tych 
łotrów! 

Rabując systematycznie i gnębiąc mieszkań- 
ców, obiecywali im przecudowną przyszłość w 
państwie komunistycznem, lecz nie znajdywaił 
kaci-agitatorzy wiary, 

Postępki bolszewickich hord były najlepszą 
kontragitacyg przeciw holszewizmowi — i lep- 
szą oddały nam przysługę niźli tysiące naszych 
najlepszych propagand i listów oddać by :nogto. 

Na ruinach i pożodze zajętych miast zwodzała, 
się rozpaczna nienawiść do wszystkiego co boi- 
szewickie. y 

Z tą myślą jechałem przez spustoszone wsiei 
miasteczka. Późną nocą dotarłem do miejsca %0- 
stoju wielkiego pogromiciela bolszewickiej sT- 
mii gem. Jędrzejowskiego. 

A w samą zjawiłem się porę, gdyż już po go- 


kiedy po 


_ dzinie huk armat rozniósł, że ostatnie. wybiła go 


dziną dla bolszewickich mas zeranych pod Za- 


srawiem. 
Nasza piechota z całym impetem uderzyła na 


wroga. 

Widzę jak pędzą z jakiem szaleństwem w oku 
junak, gna ich jakiś śpiew zemsty. 

Ach, tych zatrzymać nie można — myślę w du- 
chu — żaden rozkaz dowódców nie zdoła wriwać 
tm z ręki broni zemsty zą zniszczone kraje — za 
hóle ojców, płacz sióstr katowanych. 

Niepizyjacie! zgromadził tutaj swe główne sliv. 

Wiedział o tem dobrze gen. Jędrzejowski i po- 


a 

< kajmć się? Strach ci kaźni —- ha? Napróżno, 
powiadam.. Jedna burza wyniosła cię na 
brzeg — a druga zmiecie jak liść... Dziś jeszcze 
twoja głowa walać mi się będzie u stóp. J 

— Dziś jeszcze., — zaczął. > 

— Toklu. — szał ją porywał, obróciła się cała 
ku niemu, — Wybieraj! Stryczek, czy topór? 
Wybieraj! 

~ Już wybrałem... 

Pogiąpił o krok: 

—/ Topór. Dzś jeszcze głowa jego walać ci 
się będzie u stóp,. Miłośnico bałwanów! 

Z fałd opończy dobył srebrno-złotą głowę — 
i eisnął jej przed stopy. ' 

Krzyknęląa — i przypadła cała do świecącej 
na grnanitach głowy,” 

Poza nią — w głębi —- koralowe łoże płonęło 
jak kierz gorejący — u stóp złota kadzielnica 
amuła wąską, błękitną smugę dymu, ginąca 
gdzieś pod stropem, —-Wkoło były czarne, wil- 
gocig oślizgłe mury — w oknie raz po raz tliła 
przerażliwa jasność plorunowa. 

( Erdwiit założył na piersi ramiona. 

~a Nie prosiłem ciebie, niewiasto, nie prosi- 
łemm doli... Ni o życie, ni o panowanie, A gdy 
mi je bogi w ręce zdaly ~- zdzierżę twardo — 
i ciężar sadu sam póniosę, — A ty mi powol- 
mą będriesz i miłosną — bom ci twój... 

Pochyiik się nad leżącą: 

= Bęwatnń — żono!.. / 

Kośista nowpół powstała od ziemi, jak ruszo- 
1a maija. 

— Powiedmiełca!. — głos gięd sę niowyalo- 
wiosną wenig. — Jem miłośnioa Rugiwida!.., 

Erdwóił pożożył jaj reko na ramieniu. Zamil- 
kła rapia I uamięła się. Kto jest ten, który ją 
łamie? Zdwmieno śrenice dojrzały chyłącą się 
ku nios twarz, jako twarz zamordowanego bo- 
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się z armiami wałczącemi za Grodnem. 
Artylerya bolszewicka pracuje bez wytchnienia 


pokrylzy jest trupami bolszewickimi, przesią- 
smięty jest ich krwią. 

Mimo zaciętego oporu znajduje się nasza Xa- 
walerya niebawem w samym środku nieprzyja- 
ciel.. bijąc, niszcząc, rozsiewając popłoca. Frąby 
bolszewickie nawołują do odwrotu, ale juź za- 
późno, otoczeni w obłakanym strachu rzucają 
broń. 

Zdobycz jest znaczna. Wielka ilość oficerów, 
do dziesięciu tysięcy jeńców, kilkadziesiąż kara- 


binów maszynowych, cztery armaty, liczne 
ireny. ( 
Zasław, Ostrów wzięty. Nierzyjaciel caškiem 


rozbity, droga otwarta. 
Nasz Żołnierz sunie zwycięsko naprzód aby 
się połączyć z wojskami walczącemi za Grodnem 
Jan K-a. 


Feemigranci polscy z Dalekiego 
Wschodu i Ameryki w Gdańsku. 
Kraków, 6 października. 

Jak już pisaliśmy poprzednio, przybył do 
Gdańska, do portu t. zw. cesarskiego (Kaiser- 
haien), okręt rosyjskiej floty ochotniczej „Wo- 
roneż'”, pod flagą angielska, przywożąc trans- 
port polski z Władywostoku, składający się z 
413 osób, w tem 32 oficerów, 36 rodzin oficerów, 
jadących i znajdujących się w kraju, 251 żoł- 
nierzy, 44 rodzin żołnienskich i 109 osób cywil- 
nych z rodzinami z Charbina i Władywostoku, 
oraz zgórą 1000 żołnierzy łotewskich z ofice- 
rami, 

Kilku dziennikarzy polskich wyjechało samo- 
chodem do wyżej wymienionego porlu. Tu opro- 
wadzamo ich po wszystkich ubikacyach obozu 
dla reemigrantów, poczem udali się na okręt 
„Woroneż“. 

Dowódca transportu polskiego, pułkownik 
Glowacki, oprowadzał ich_po okręcie udzielając 
szczegółowych imformacyj. Sympatyczny puł- 
kownik opowiedział o wszystkich przygodach, 
jakie nasi reemigranci musieli przejść podczas 
podróży. 

Była to podróż strasznie uciążliwa, bo trwała 
aż 103 dni od Władywostoku do Gdańska. Trans- 
port wyruszył z Władywostoku do Nagasaki na 
okręcie japońskim „Ejsimaru”, co trwało dwa 
dni, poczem z Nagasaki przeładowano wszystko 
na okręt „Woroneż“, którym przebyto całą 
przestrzeń przez miejscowości Curuga, Nagasa- 
ki, Singapore, Columbia Port Said, Gibraltar, 
Chatham i Londyn do Gdańska. Pułkownik 
Głowacki podkreśla nadzwyczajną życzliwość 
władz jepońskich i całego narodu synów ziemi 
wschodzącego słońca do Polaków. Gdy bowiem 
zwrócił się do nich z prośbą o udzielenie okrętu 


ga. Srebrno-blada, złotym cieniem włosów 0O- 
wi ania... 

Skoczyła ku oknu — broniąc się sidlom o- 
błędu: ; 
%icze Strybogu! — wyszło z jej ust woła- 
nie, — Natęż łuk twój! Ześlij mi piorun twój!.9 

I zadrgało powietrze jak olbrzymia cięciwa 
— zawarczał grot. — Świst z Poświstem prze- 
je" komnatę, zastrzaskując żelazne wierze- 
e... 

Erdwiłł dojrzał w oknie jawiąca się jakąś 
nadludzką błękitną postać — i porażony stra- 
szliwem widzeniem, runął na ziemię jak rzecz 
martwa. 

Gdy wrócił do zmyslów — ujrzał, że w alko- 
wie okiennej stoi Jurata ńiby snem zmorzona, 
— oparta o ścianę, — ociekająca perłami — 
jeno czarna jak ziema, Ze stopionej burszty- 
nowej nad czolem korony — spływają ciche, 
złote łzy do wyżartych błyskawicą krwawych 
oczodołów. 

Erdwiłł uczuł, ża włos dębem staje mu na 
czaszce — jako Iny bieleje... — odwrócił się — 
bez słowa zeszedł w dół po oślizgłych stopniach. 

Poszed] nad brzeg morza, 

Natknął się na uwiązaną barke ze wdartym 
zaglem. 

Wstąpił w nią, odwiązał łańcuch — i w tę 
druga noc piorunową odpłynął na MoTZE.,. 


— 


Wiele gniazd stręconych wichrem padło tej 
nocy, strzaskanych w druzg, na dno morza — a 
osierociałe ptactwo tumnie osiadło rankiem 
Stopnicę kamienną. rozgłoświe wywodząc la- 
inenty. 
lOdtąd nie stało na wyspie Rujanie gniazda 

| książęcych Gryfów, 
KONIEC. 


szewicką aby zdobyć otwartą drogę i potgozyć | na przewiezienie transsortu, natychmiast Jar 


lecz nasze szeregi wyrywają nieprzyjacielowi , czynili wszystko, co tylko mogli. 
piędź ziemi za piędzią — a każdy skrawek ziemi | 
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pończycy zajęli się jak najenergiczniej tą spra 
wą i udzielil: wszelkieeo poparcia, słowem U 


W przeciwieństwige do Japończyków stangh 
Anglicy, którzy wobec reemierantów zajęli 5t% 
now:isko bardzo nieprzychylne. Uskarżano 
bardzo na kapitana angielskiego, który kiero” 
wał okrętem „Woroneż“, Dość powiedzieć, 
na okręcie tym wracał do kraju weteran Z r 
1863, p. Sieroszewski, stryj znanego pisarza 
skiego, który przed 35 laty, będąc zesłanym do 
katorgi syberyjskiej, jechał tymże okrętem WH 
z 900 innymi skazańcami na Sybir — i opowie 
da, że stosunki na okręcie i obchodzenie się 
władz moskiewskich z nimi — były wtencze? 
łepsze, aniżeli traktowanie przez Anglika 
nych reem:grantów polskich, jeb" 

Żolmierze polscy składają się głównie z J= 
ców, wziętych do niewoli przez wojska rosyj 
skie w roku 1914 i 1915, oraz ze zbiegłych Z p” 
zu bolszewickiego, zaś dowódca ich, a 
Głowacki, jest oficerem: byłej armii rosyjsko" 
a od roku 1918 — dowódcą polskich sił 
nych na Syberyi. Wśród reemigrantów za aa 
je się 14 wykwalifikowanych kolejarzy, W 
4 inżynierów, ; 

Podziwiać należy organizacyę reemigracyjać 
Urząd reemigracyjny znajdował się dawniej ło 
małym obozie w Brzeźnie (Brocsen), gdzie pa 
pomieszczenie na najwyżej 150 osób. Po dług 
zapasach z Gdańskiem udało się usadowić b 
instytucyi reemigracyjnej w t. zw. obw tod- 


„portu cesarskiego“ (Kaiserhafen) w wis 
sciu. pań* 

Doniosłość i wagę olbrzymią dia skarbu y 
stwa polskiego pracy wykonywanej przez way 
dy reemigracyjne, wystawić sobie latwo Katad 
może, kto zważy, że urząd te sprowadził judei 


32 tysiące roemigrantów amerykańskich, '. 
zamożnych w dolary, a pracowników © 


nych o pierwszorzędnej wartości, „ać 


Widziane z drugiej strony. 


Odpoczynek dla kupców 


(sim) Nie ulega wątpliwości, że prawodź a Sa 
wprowadzając 8-godzinny dzień sprzed 4 
sklepach, miał jaknajlepszą i najpoczeiw Ci gg 
tencyę. Chodziło o zapewn:enie i pracow” rest 
handlówym odpoczynku oraz możności nd” 
niczenia we wszystkich ogółno-ludzkich dotad 
jemnościach i rozrywkach, których 081 akle” 
— przy systemie całodziennego otwarcia ro 
pów, byli niemal pozbawieni. Wszystko, i nl? 
dla wygód przyjemności innych, a sami W? 
mieli. i od 46 
Teraz obfitują w „dolce farmiente" Pr ret” 
godzin na dobę i zapewne błogosławią d dop” 
prawodawcy, życząc mu wszelkich 
dziejstw Alłacha, Ale rzecz ta, jak Każe 
sztą dzieło łudzkie, ma i drugą stronę. =. 
Kartka zdziejów stosunk? 
artka zdziejów stosu” 
e 
Iriandyi do Anglit 
Walka Irlandczyków przeciwko Anglii to 
ca coraz bardziej uwagę świata na WS. 
nek dwóch wysp i dwóch narodów, KÝ q 
się w coraz większej mierze „achilleso™S igb 
tą" potężnej Anglii. O „sinfainorach” PR y ro% 
dowiaduje się Europa dopiero teraz. | pyc e 
czywistości krwawa nienawiść ciemiężo jes 
landczyków i ich walka z ciemiężyciel2%, „gllk 
tak stara, jak sam stosunek Irlandyi 5 
odkąd go zna historya, A No 
Na zachód od Anglii wyłania się Z Angli 
wielka, zielona wyspa, oddzielona 9d św Gr 
południu niezbyt szerokim kanałem atre 
gorza, na północy zaś kanałem ŚW. zone n” 
Stolicą wyspy jest miasto Dublin polo% gtalt 
wschodnim brzegu, w środku w 
ce w ożywionej komunikacyi woan 
ległem, po angielskiej stronie ma, pir 
wem Liverpool, Wyspą tą jest Ir dk 


— 


dziś toczy zaciętą walkę z Anglią © gg" 
niepodległości. Walka ta toczy się to | 
już od siedmiu wieków, przybieTA) gó” 
dniejsze to ostrzejsze formy. eltkich z" g 
Irlandczycy uchodzą. obecnie za Wi opije 


lenników Rzymu jako katolicy, 819 
nie jest zupełnie słuszna. Dzienniki ig jedi oto 
donosiły niedawno o zamachu na ZY Jichi 

z wysokich dostojników rzymsko” 
kościoła. Zamach ten był uplanQ 
„Ssinnfa.nerów”. 


- 
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Ot wśród kupców, zwłaszcza w miasteczku 
tak maiem, jak Kraków, jest większość takich, 
tórzy nie są „pracownikami handlowymi“ u 
ych, lecz kupcami „na wlasnych śmieciach“ 
> Czasem dosłownie... Ci nie chcą tak długo od- 
Poczywać, chcą sprzedawać od rana do nocy, 
Niektórzy nawet grubo w noc. A po stronie ich 
publiczność. 

Jeszcze przed kilku laty mieszkaniec Krako- 
wą mógł, powracając z teatru, około godz. 10, 
kupić sobie na wieczerzę wędlin, pieczywa, o- 
Woców itd, Nikomu to nie przeszkadzało, dla 

bliczności zaś stanowiło niemałą wygodę. 

0 ziedawna ograniczono hand do g. T w. 
l to jednak wydzio się za dlugo. Kazanu zamy- 
Sklejy na 2 godziny podcras obiadu, sd g. 
vAN następnie zas o g. 6 w, zamykać je zupei- 


Ogrąniczenie godzin handlu wpływa na 
niejszenie obrotów., Gdy w całej Europie i 
eryce rozbrzmiewa: hasło wzmożenia pracy, 
Nas zakazuje się pracy, zmuszając natomiast 
ce ludzi do zwiększenia skali życia i wy- 
Raków na wieczorowe rozrywki w wolne go- 


ład sensem życiowym jest również zmuszanie 
do tracenia 2 godzin na obiad, gdy na spo- 
cie dzisiejszych wątłych obiadków wystarczy 
Minut. Dzięki temu przepisowi właściciel 
ikiepu, załatwiwszy się pośpiesznie z odżywie- 
er ciała, przez półtorej godziny chodzi z klu- 
w pobliżu swego własnego sklepu, klnąc 
Frag z amatorem papierosów czy śledzia gwał- 
Sie wolności osobistej w wolnej Polsce. 
azwyczaj wszelkie przepisy, dotyczące pew- 
dziedziny życia, bywają na całym świecie 
nych" Wane przy udziale osób zainteresowa- 
E danym wypadku w wolnej Polsce znów 
ma o vadzono przepis, który naraża kupiectwo 
ape i krzywdzi ogół odbiorców. 
e niewątpliwie intencya prawodawcy była 
tylk hetna | wola jaknajlepsza. Tak się jakoś 
‘© — jak to często bywa u nas — złożyło, że 
Raw iw znacznej mierze mija się z celem, Bo 
Walne pracownik handlowy, np. z handlu bła- 
kup ego, gdy wyjdzie ze swojego zakładu i chce 
ić masła czy owoców w sklepiku spożyw- 
świ 8 ten jest zamknięty — kinie na czem 
jąc Stoi wszystko | wszystkich, nie wyłącza- 
Cae i dobrze prawodawcy. 
=. tedy jest niezupełnie dobrze z tym odpo* 
miąj m dla kupców. Chyba, że prawodawca 
Od i zamiar dać niektórym z nich odpoczynek 
się af dłuższy, albo nawet zupełny — zmu- 
Płków do zamknięcia zbyt licznych u nas skle- 
szej i do wzięcia się do innej produktywniej- 


MMM 


iq zwody ich niechęci są, dawne. Oto nie kto 
dyę d tylko poprostu papiestwo poddało Irlan- 
tępy od Panowanie i niewolę Anglii. Wiedzą o 
Alpy lnerzy i dlatego, pomimo swej, przy” 
do Pz $j, irlandzkiej nabożności, odnoszą się 
a z pewną niechęcią, „A 
czycy przyjęli pierwsi chrzest, niż An- 
rzy właściwie nie są pierwotnymi mie- 
który Mi wysp brytyjskich, ale najeźdźcami, 
tu Przybyli z półwyspu Jutlandzkiego 
=) 1 Z bagnistych okolic przy wyjściu Elby 
ala An Się w południowej Anglii. Pierwsi zwali 
w żyj Wie, drudzy zaś Saksoni, Przybyli oni 
ty agi Wieku po Chrystusie, założyli siedem 
wiek. odrębnych królestw, a do połowy 
U podbili całą wyspę, zamieszkaną 
Rów ppokojnych i niewojowniczych Breto- 
Ma Tap OrZYłA się na wyspie brytyjskiej no- 
klikow, Powstała z mieszaniny: Bretonów, An- 
dowie: Normandów, Francuzów 
Ś » używających przez długie czasy ró- 
jezyków, Już na samej wyspie były o- 
ice językowe i obyczajowe pomię- 
Broz 0 nymi ludami tubylczymi: pomię- 
zajmującymi południową 


Wysp nami, 

LPi. a między górskimi luđami, Szko- 

te ami. 

ky” kn? założone przez najeźdźców prowa- 

lezi, Prz 3 ustawiczne walki, a ten z wodzów, 
e, Podpit D7mi wybił się na czoło większej 
y chwi ych państewek zwał się bretwałda. 
Da wy: Sdy Anglowie i Saksonowie przy- 
landos brytyjską, Bretonowie i Irowie 

Sehrzcjć Ycy byli już chrześcijanami. Mał 
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Kraków, 6 pażdziernika. 

Uderzyła mnie bardzo tralna uwaga w jed- 
nym z aktualnych artykułów ekonomicznej tre- 
ści: „Nie potrzeba rewolucyi, aby znieść kapi- 
talizm, gdyż faktycznie już on jest zniesiony”. 
Skasowała go nie rewolucya, lecz wojna i gu- 
spodarka wojenna. Minęły te złote dla kapitali- 
stów czasy, gdy mogli sobie brać za dewizę a- 
foryzm pana Ganzpomadera: „Człowiek sobie 
śpi, a procent sobie rośnie', 

Dziś, ażeby jako tako wyżyć z proceniu od 
kapitału, trzeba być więcej, niż milionerem, Na 
to, aby rodzinę utrzymać į kształcić, kilką mi- 
lionów mie starczy. Wożay w instytucyi rządo- 
wej, kelner w restauracyi pierwszej klasy, ze- 
cer, czeladnik piekarski mają większy dochód 
roczny, niż posiadacz milionowiego kapitału, Co 
więcej, w przeciwienstwie do przedwojennego 
okresu, każdy z nich ma dochód pewniejszy, le- 
piej ubezpieczony, niż ten, kto posiada tylko go- 
tówkę, 

Dawniej przywilejem nawet drobnego kapita- 
listy było to, że dochód jego nie podiegał wy- 
padkom losowym, że starość, choroba, niedołę- 
stwo nie narażały go na nędzę, jak każdego z 
dych, dla których jedynym majątkiem byla tyl- 
ko jego siła robocza, Dziś ludność pracująca 
zdobyła sobie prawo do dochodu dość niezale- 
żnego od wydajności i jłości pracy. Znane są. 
wypadki, że pracodawca zupełnie nie mógł się 
pozbyć pracownika, choć ten biteralnie nic ro- 
bić nie chciał. Nawet na spadek waluty i wzrost 
drożyzny znalazł się sposób w postaci ruchomej 
skali płac i podwyżek drożyźnianych. Natomiast 
posiadacz kapitału pada ofiarą wywiaszczenia 
bez żadnego przewrotu, lecz automatycznie į sto 
pniowo, w miarę wzostu cem, a spadku kursów. 
Suna, od której procent niegdyś starczył na u- 
trzymanie rodziny z kilku osób, dziś topnieje 
w ciągu jednego dnia, jeśli jej właściciel sianie 
wobec tragicznej konieczności sprawienia cal- 
kowitego przyodziewku sobie j swym bliskim. 
To też coraz częściej zdarza Się, że burżuj“ kar 
pitalista z najwyższą skwapliwością przerzuca 
się do szeregów „proletaryatu”, ku wielkiemu 
rozgoryczeniu tych najemników, których krwią 
się tuczył, 

W pewnej szkole żeńskiej nauczyciele zażą- 
dali i wywalczyli tak wysokie pensye, że jej 
właścicielka i kierowniczka ofjarowała ją im 
na własność, żądając dla sobie tylko wynagio- 
dzenia wedle skali ich własnych wymagań, — 
Zrzuciwszy ze siebei ryzyko, znakomicie popra- 
wiła swoją materyalną pozycyę, a 9barczyła 
kłopotami proletaryat inteligencki, z którym 
miała do czynienia, 

W tym wypadku sytuacya nie była jeszcze 
zbyt tragiczną, gdyż personał nauczycielski z 
rachunkami szkolnymi uporać się może, O ileż 


wie zaś i Saksonowie byli poganami, | 
Bretonowie nienawidzili pogańskich najeżdź- 
ców i nie myśleli wcałe o nawracaniu ich na 
wiarę chrześcijańską, ałe o wypędzeniu z wy- 
spy, co im się jednak nie udało i w końcu pod- 
dać się musieli, A 
Zaznaczyć jednak należy, iż tak Bretonowie 
jako też i Irlandczycy, aczkolwiek hyli chrze- 


uwagi). 


jednak gorszem byłoby położelie wobotników 
rolnych, zmuszonych przejąć administracyę ma 
jaiku o wysokiej kulturze, ryzyko niezbędnych 
uakładów, klęsk elementarnych, chybionych 
kalkulacyj handlowych, — albo robotników 
wielkiej fabryki i kopalni, Taka narzucona pro- 
leiaryatowi socyalizacya mogłaby się stać dla 
niego, a także i dla kraju, wielką klęską, choć 
nasz pioletarygt może nie powtórzyłby błędu 
robotników rosyjskich, którzy unarodowione fa- 
hryki rozebrali między siebie dosłownie po ka- 
wałku, rozbijając maszyny i dzieląc się żelazi- 
wem. 

Cokolwiek podobna  demonstracya gospo- 
darstw rolnych i u nas zresztą miała miejsce 
ta terenach, w kiórych latem oczekiwano bol- 
szewików, W niektórych majątkach, choć do 
nich w koncu nie dotarli wyręczył ich w ra- 
bunku proletaryt miejscowy. 

Wiadome nam są i wręcz przeciwne fakty, 
Tak n, p. w Nadwórzu, w powiecie rypińskim, 
służbą folwarczna, uzbrojwszy się w copy i ko- 
sy, rozpędziła bolszewików, gdy wiedli na stna- 
cenie właściciela majątku i ocaliła mu życie. 
Było to w takim zapadłym kącie nad granicą 
pruską, ze światło rowej wiary nie zdołało tam 
jeszcze dotrzeć. 

Ten reakcyjny nastrój rozszerzył się jednak 
bardzo po ustąpieniu bolszewików, zwłaszcza 
tam, gdzie oni trochę dłużej grasowali i zdą- 
żyli nie tylko burżujom, lecz i suwerennemu 
włlościaństwu zabrać konie, wozy, krowy i 00 
się tylko uruchomić dało, 

Mniejsza o to, że zniknął kapitalizm i kapita- 
liści, lecz niestety, — zniknął także i kapitał, 
t. j. te wszystkie środki produkcyi, które w cią- 
gu długich wieków oszczędności gromadziły. — 
Mówiąc: oszczędność, nie mam na myśli konje- 
cznie oszczędności indywidualnej, jako cnoty, 
kapitalistów i ich przodków. Oszczędnością na-. 
zywam tu tylko nadwyżkę wartości wytwarza- 
nych ponad wartości zużyte i zniszczone, I tu 
znowuż nie potrzeba było wcale rewołucyi; woj. 
na wystarczyła całkowicie na to, aby cały ten 
zasób zaprzepaścić. — Zwróćmy uwagę choćby 
tylko na jedną dziedzinę, n. p. na środki loko- 
mocyi od najprostszych do najbandziej udosko- 
nalonych. 

Ubytek komi we wszystkich krajach, objętych 
wojną, musi się określać wielomilionowemi su- 
mami. Niszczenie taboru kolejowego, linij ko- 
lejowych, mostów i t. p. należało do nieuchron- 
nych środków strategicznych, tak samo, jak 
zatajpianie okrętów nieprzyjacielskich na mo- 
rzu. Niemiecką walka łodziami podwodnemó 
wywołała oburzenie dopiero wtedy, gdy dla 
przeprowadzenia ścisłej błokady zatapiano sta- 
tki neutralne, Gdyby nie było innych przy 
drożyzny, sam brak dostatecznych środ 


Pyry 
gielskich baronów. Przybyli z pocztem 406 Yu- 
dzi i zajęli kilka znaczniejszych miast irlandz- 
kich bez wielkiego trudu. « 
Powodzenie baronów zachęciło Henryka II. 
do wyprawy na Irlandyę pod pozorem, że ją 
chce zmusić do uległości papieżowi. e 
Aleksander III. oddał mu panowanie mad Ir- 
landyą z zastrzeżeniem, że z każdego domu ir- 


ścijanami, nie mieli nic wspólnego z Rzymem. | landzkiego składać będzie papieżowi naznaićzo- 


Księża ich żenili się, a nadto były znaczne ró- 
Żnieęe w obchodach religijnych. Gdy jeden z 
bretwaldów pojął zą zonę chrześcijankę rzym- 
sko-katolicką (z rodu Merowingów), papież 
Grzegorz Wielki posłał księży rzymskich pod 
przewodnictwem św. Augustyna (w roku 506), 
aby nawracałi Anglo-Saksonów. W ten sposób 
św. Patryk stał się patronem dawnych Breto- 
nów i Irów. (Irlandczyków), zaś św. Augustyn 
patronem Anglo-Saksonów (Anglików), 

Bretwaldowie (późniejsi królowie angielscy) 
wiedzieli o Irlandczykach, lecz nie zapuszcza!ł: 
się na podboje na drugą wyspę, ho na wyspie 
brytyjskiej mieli dużo kłopotów, zanim ustalili 
swe panowanie, które później i tak przeszło 
w ręce Normandów po zwycięstwie Wiłhelma 
Zdobywcy. 

Irlandya dzieliła się na cztery królestwa, któ- 
re z sobą ciągle prowadziły wojny. Było to w 
roku 1169, gdy w Anglii panował król Henryk 
II. Zdarzyło się, iż król Irlandzki, Dziarmajt 
(z Leinster) spalił stolicę drugiemu królowi, Ro- 
derykowi O'Connor. 

Roderyk uniesiony pragnieniem zemsty zwró: 
cit się z prośbą do króla angielskiego Henry- 


Ww tym wieku św, Patryk. Anglo- | ka Ii, aby mu pozwolili wezwać na pomoc ai- 


ną, opłatę, 

W ten sposób papież Aleksander III. zapłrze- 
dał Anglii Irlandyę i sankeyonował łupieski na- 
jazd Henryka na Irlandyę, 

Korzystając z „rozgrzeszenia“ papieskiego, 
wyruszył Henryk II. na czele 500 rycerzy na zdo- 
bycie Iriandyi i z łatwością zdobył trzy króle- 
stwa, głosząc, że wyprawę podjął dla sprawy 
Bożej, dla zbawienia dusz iriandczyków. 1 za- 
bohonny lud uwierzył w pierwszej chwili w je- 
go „duchowną misyę, poddawał się łatwo i wy 
budował mu kunsztowny paiac drewniany w 
Dublinie. Wnet jednak oparziętali się Irland- 
czycy, że zostali podstępnie oszusani i dostali 
się w podwójną niewolę, Stało się to w r. 1174. 

Rozgorzała więc nienawiść ku Anelikom i 
płonie przez siedem wieków aż da dni naszych. 
Pożar nienawiści irlandzko-augielskiej, podsy- 
cany przez sinflainerów, przybrał w obecnej 
chwili olbrzymie rozmiary i niewiadomo, czy 
Anglia tym razem przytłu.nić go zdoła, bo ha- 
sła. wolności narodowych przeniegają z żywio- 
łową siłą, jak wicher, calą ziemię, a zwiaszcza 
£aropę. 
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transportowych jużby ją uczynił nieuchronną. 
'Takież samo spustoszenie dokonalo się w bu- 
dowlech; cbałano wiele, nie budowano nic; to 
też głód mioszkaniowy jest dziś ogólno-eurvpej- 
ską plagą, 

Na pozór powstało skutkiem wojny dużo no- 
wych fornur; zjawili się nowi bogacze, niema 
żednak nic równie złudnego, jak bogactwa, wy- 
rażone w zakrotnych sumach bezwartościowych 
pieniędzy. Chcąc sobie uprzytomnić, czem jest 
dzjsjejszy milionor łub miliarder, dość zastamo- 
wić się nad tem, czem w powojennym świecie 
jest milion lub rajliard, Przed wojną budżet ro- 
czny tak olbrzymiego mocarstwa, jak Rosya, 
zamykał się w ramach jakichś trzech miliar- 
dów. Miesięczne wydatki ubogich państewek na 
dorobku wielokrotnie dziś przerastają tę sumę. 
Kto z tysiąca marek dorobił cię w ciągu wojcy 
stu tysięcy, nic zbogacił się, lecz zmienił swe 
pieniądze za drolsnicjszą monetę. 

Nie mamy najmniejszego powodu tęsknić za 
tym rajem straconym, z którego wygnała nas 
wojna, a w którym praca i ubóstwo były ze so- 
bą równie nierczerwałlne, ziączome jak dostatek 
i próżriactwo, Gdwrotny stosunek jest znacznie 
normałnicjszy i moralniejszy i słusznie byłoby 
uznać za zaśadą że im kto więcej przysparza 
społeczeństwu, tem więcej od niego otrzymy- 
wać powinien, Chodziłoby jednak bardzo o to, 
ażeby przyspawzenio szło w szybszem tempie, 
niż spożywanie i niszczenie, oraz ażeby jak naj- 


prędzej zrozumiano, że dzielenie nie jest przy- 


sparzaniem, mianowieje dzielenie ułamków, 
któremu się namiętnie oddają społeczeństwa, 
nie wytrzeźwiono z wojeamej maligny. 


Przemysł czatwórccy w Kengresówte w przod dzień pokoji. 


Kraków, 7 października. 

Uruchomienie przemysłu b. Kongresówki, 
choć wolno, ało stopuiowo postępuje naprzód. 
Czynnisiera pobudzającym jest tu między inne- 
mi fakt, że obok wielkiego zapotrzebowania na. 
wszystkie prawie wyroby przemysłowe zjawił 
się nowy rynok dla naszego pizemysłu, zapo- 
trzebowania rządowe, Przemysłowcy, mimo tru- 
dnych warunków, puścili w ruch znaczną liczbę 


"warsztatów pracy, Liczba robotników, korzysta- 


jących z zepomóg jako kezrobetni, na początku 
roku bieżącego zmniejszyła się do jednej czware 
iej części liczby, która otrzymywała zapomogi 
mą początku roku 1919. W województwach Lu- 
belskiem i Kieleckiem bezrobotnych już prawie 
niema, w Warszawskiem zaś przed paru mie- 
siacami było ich okoto 10.000, a w Łódzkiem o- 
koło 25.600, Przypuszczalnie, wobec mobilizacyi 
obecnie liczby powyższe znacznie się zmniej- 
szyły. Wydajność pracy również się poprawiła 
i w przemyśle garkarskim i włóknistym równa 
się przedwvieuwzej, w kopalniach zaś węgla jest 
niewiele niższą od norm przedwojennych, , 
Ważniejsze galęzie przemysłu, wedlug urzę- 


A dow ch danych, znajdują się w następującym 
- stanje: 


Przemysł włóknisty, który zawsze zajmował 


. pierwsze miejsce wśród gałęzi naszego przemy- 


słu, zatrudniające przed wojną prawie 150.000 ro- 
botników, rezporządzając prawie 40% kapita- 
łów, zaangażowanych w naszym przemyśle, nie 
cdczuwa już dzrvnego braku surowca, Depamágł 
rod tym wzglądem bardzo przemysłowi włókni- 
stemu rząd. Jeszcze w 1919 roku drogą osobi- 
stych starań Paderewskiego udało się zakupić 
1.500 ton kawełny, Dało to możność zaczęcia 
pracy, gdyż rastępme fabryki drogą osobistych 
zabiegów powiększyły znacznie zapas bawełny. 
t*becnie jracuje już z górą 500.000 wrzocion i 
"400 krosien, Uruchomiono Ogółem 139 fabryk, 
zatrudniających 34000 robotników. 

Drugie miojtce w naszym przemyśle zajmuje 

przemys: metalowy, który przed wojną zatru- 
cniał z górą 00.000 robotników, Z powodu niedo- 
etatecznej jtożci surowców i opału, oraz wywie- 
zienją maszyn przez okupantów, największe fa- 
łryki są jeszcze nieczynne, ale bądź co bądź już 
pracują 42 odlewnie żelaza, 8 odlewni z meta- 
łów żółtych, 22 wa:sztaiy mechaniczze, 27 fa- 
Fryk narzędzi rołniczych i t. d, Ogólny stopień 
uruchomienia febryk metalowych wynosi 42% 
iości przeiwojennej, zatrudniając Około 14.009 
rSkotników, 
_ Przemysł minerslny, t. j. cementownie, wa- 
fpienniki, cegielnie, huty szklane uruchomił 235 
zakiadów i zatrnidnła 12.006 robotników, tł, j. 
30% liczby pizedwojennej, W szczególności u- 
dało się uruchomić wiele, bo 80% cementowni, 
kióre jodnak produkują nie wiecej, nad 30% 
piedukcyi przedwojennej, co się tlómaczy nie- 
wystarczającym przydziałem węgla. 
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„GONIEC KRAKOWSKI" 


Togo, co nam po wojnie pozostało. jest bez- 
wzelędnie za mało dla tych, co pozostali, a nie 
znalazłoby się już nic dla tych, co przyjdą, o 
iie ludzie nje zaczną wytwarzać więcej, niż im 
potrzeba, 

Nie dojdziemy do tego przez ograniczecrie p3- 
trzeb, I to się iuż przecież dokonało poza naszą 
wolą i wbrew naszej woli, a z najfztałlniejszym 
skutkiem dla hygieny i kultury. Nie gorzej, lecz 
lepiej musimy mieszkać, odżywiać się, przyo- 
dzjewać, myć i kąpać, leczyć i .ksztaicić, jeśli 
ilość į wartość naszej pracy nie ma upadać, — 
Chodziłoby może przedewszystkiem o to, aby 
rozum ludzki wysilił się na zaprzężenie w wyż- 
szej, niż dotąd, mierze sił ratury na swoje u- 
sługi i aby technikę pokojową doskonaiić tak 
imtcnzywnie, jak technikę wojenną doskonalo- 
no. Biogosławicne będą wszelkie wyralazki, 
które pozwolą niedostatek ludzkiej siły roboczej 
zastąpić siłą wiatru, prądu wody, które najtań- 
szym motorom dadzą jak najszersze zastosowa- 
nie, a zarazem uproszczą j przyspieszą wszyst- 
kie te czynności, w których jakość ma mniejsze 
znaczenie, niż ilość, — Gdzie tylko maszyta mo- 
że zastąpić człowieka, pracuje taniej, niż on, 
gdyż nie potrzebuje jeść chleba j mięsa, a choć 
łyka węgiel lub benzynę, nigdy nie ma preten- 
syj do skotrsumowania calego wytworu wiasnej 
pracy. Ona więc może stanowić tę nadwyżkę, 
której współczesny człowiek nie chce lub nie 
zdoła wyprodukować dła pokrycia zniszczonego 
dcrobku swych poprzedników į zasilenia kapi- 
tałem zakładowym swych następców, 

Reflektor, 


Przemysł chemiczny, który zresztą w b. Kon- 
gresówce był słapo rozwinięty, uruchomił 80% 
zakładów, istniejących przed wojną. Zatrudzia. 
ją one 3100 robotników i wytwarzają 36% pro. 
dukcyj przedwojennej, 

Znaczi.e postępy uczynił przemysł garbzxski, 
Dowóz garbników z zagranicy umożliwił pracę 
racyonalną 'garbarni, których udało się urucho- 
mić 70% ilości przedwojennej. Zatrudniają one 
2614 robotników, czyli 32%ilości przedwojennej. 


' zobowiązani są prowadzić księeę sprzedaży 


manam amnis 


Garbarnie pracowały przeważnie z dużym zy- I 


skiem, system jednak monopolizacyj skupu 
skór wzmacniał mniejsze, gorzej postawione 
przedsiębiorstwa kosztem rozwoju przedsię- 
biorstw większych i prowadzonych racyonalnie, 

Następne miejsce w naszym przemyśle przed- 
wojennyra zajmował przemysł papierniczy, któ- 
rv, jak wiadomo, mimo wielkiego zapotrzebo- 
wania na jego wyroby, jest czynny tylko w ma- 
łej mierze, z powodu braku Surowców į mete- 
ryałów pomocniczych. Qgółem jest czynnych 7 
fabryk i w tej liczbie „Soczewka“, która była 
nieczynną przed wojną. Zatrudniają one 1200 
robotników, czyli około 25% robotników, zatru- 
dnionych przed wojną, 

Przemysł drzewny, zwłaszcza tartakowo-bu- 
dowlanmy, dostarczający materyały do odbudowy 
kraju, okazuje działalność dość ożywioną, Tak 
uruchomiono 40 zakładów meblarskich, fornie- 
rów i sztyśtów, zatrudniających 3200 robotni- 
ków, tak dalece, że zjawiła się możność ekspor- 
towania mebli za granicę, 

Tartaków uruchomiono 30% liczby, istnieją- 
cych przed wojną, 

Przemysł spożywczy walczy wciąż z brakiem 
surowców i węgla. Cukrownictws pomimo zre- 
dukowania działalności do 1/3 fabryk, zatrud- 
majo 12060 rokoiników, podczas gdy czynnych 
cukrowni było 34, zamiast 53 przed wojną. Wy» 
dzjność cukru, wskutek wadliwej uprawy bu- 
raków i braku nawozów sztucznych, spadła zna 
czuie i wynosi zaledwie 10%, gdy przed wojną 
dochodziła do 16% j wyżej. 

Co się tyczy browarów, których przed wojną 
było 194, to tych uruchomiono około polowy 
lecz zatrudniają one tylko 1000 robotników, czy” 
li piątą część ilości przedwojennej. Jeszcze go. 
rzej stoj gorzelnictwo, Z 486 gorzelni, pracują- 
cych przed wojną, uruchomiono zaledwie 30, 
które zatrudniają 400 robotrików i wytwarzają. 
2 miliony litrów spirytusu 40%-iowego, co sta- 
nowi 6% ilości robotników, zatrudnionych przed 
wojną i 25% ilości spirytusu, produkowanej 
przed wojną, 

Krochmalni było czynnych 44, syro iarni 3, 
suszarni płatków kartoflanych 40, dających pra- 
cę 500 łIndziom. i 

Ministerstwo przemysłu i handlu udziclsło 
przemysłowcom pożyczek uleowych z uchwało- 
nej na ten cel sumy 75 milionów marek. Suma 
ta jest zbyt nikią, a ponieważ udzielane sa po- 
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życzki krótkoterminowe, nie nadające się P% 
inwestycje, więc kredyt ien nie mogł w sposób 
wydztniejszy zaważyć na lcsach przemysłu. — 
Zbytnia formalistyka zniechęcala przemySłow= 
ców do korzystarją z tego kredytu, Ogółem ko- 
rzystało z pożyczek 34 p.zedsiębiorstw, pożyczą- 
jąc 25 milionów marek, 

W każdym razie uruchomienie naszego prze- 
mysłu robi szybkie posiępy, Liczba czynnych 
kotłów parowych wynosi 3200, wobec 5500 czyn” 
nych przed wcejną, liczba zatrudnionych w prze- 
myśle robotników w porównaniu z okresem 0- 
kupacyjaym, podwoiła się. Dalsze postępy W kie 
runku uruchzmienia przemysłu rg razje rozbi- 
jają się o brak węgla, surowców zagranicznych 
owaz taboru kolejowego į sprawy walutowe. 


Kronika gospodarcza. 


OPŁATY STEMPLOWE OD SPRZEDAŻY 
PRZEDMIOTOW ŻBYFTICU. Izba handiowa * 
przemysłowa w Erakowie przypomina, iż kupcy 
zajmujący się sprzedażą przedmiotów zbytku 
zobowiązani są zlożyć w Urzędzie wymiaru n® 
leżytości doniesienia, że trudnią siz taka sprze- 
daża. Termin do składania doniesień uzłynąi IU 
z dniem 4 padzierźnika br. Na tych kupców. Kto" 
rzy zaniechali doniesień względnie spóźnili się 
z doniesienicm może być nałożona grzywna 
50.000 marek. Przypomia sie również. iż 
zajmujący się sprzedażą przedmiotów zby a 

e 
winni co 10 dni, a więc pierwszy raz najpóźniej 
do 10 października składać ściągane opłaty, *. 
Urzędzie podatkowym. Kto nie prowadzi księk! 
sprzedaży względnie nie uiści należytości w prze 
pisanym terminie, podlega karze pienieżnel W 
wysokości 50-krotnej kwoty. ną którci u0% 
narażono skarb, a w razie niemożności określe- 
nią tei kwoty podlega grzywnie do 100.000 
Jak nas informuje urzad wymiaru należw i, 
ziożono w tym urzędzie bardzo mało doniesien, 
tak że urzad wymiaru należytości zarzą i 
najbliższych dniach kontrole sklepów i lokæli 
w kiórych przypuszczalnie odbywa się sprzedaż 
przedmiotów zbytku. w 

(") FABRYKA TŁUSZCZÓW JADALNYCH. *™ 
Krakowie powstaje pierwsza w Polsce [ADIS 
margaryny, tłuszczów jadalnvch i wyrobów "e 
micznych, jako spółka z ograniczona Cdpow ts 
dziąlnością. Fabryka ma przerabiać surowe? 
miejscowe, których jest pođdostatkiem. Mies‘¢ 
czna prolukcya fabryki ma wynosić szes 
siat wagonów, 


(*) JARMARK W RYDZE. W Rydze OdbYWO 


się jarmark prób i wzorów otwarty dnia zB 
wrześnią. Czas trwania jarmarku obliczony = 
na pieć tygodni. Jarmark posiada. nastepul 
działy: 1) Budulec drzewny; 2) maszyny różM 
rodzaju: 3) budowa okrętów i konstrukcye 
lowe: 4) cloktrotechnika; 5) żelazo i stal: 0) œ 
włókienniczy; 7) wyroby szklane i glimanć: „o 
druk, farby drukarskie, stemple, odlewnie 
czcionek; 9) chemikalia; 10) środki Ż 
Spirytualia: 11) guma. azbest, skóra: 12) 
ły codziennego użytku; 13) szczotki, 
olejne, lak; 14) oleje i tłuszcze: 15) celuloze |. 
masa drzewna; 16) papier wszelkiego TO ‘kubri 
1?) artykuly i przedmioty sportowe: 18) arty lat" 
mrzetwory i narzedzia odnoszące sic %0 W 
stwa domowego: 19) handel żelazem: 20) U i 
lerskie wyroby; 21) wyroby z bursztynu < tuki 
rzędzia do obróbki tegoż; 22) przedmioty kiego 
i przemysłu artystycznego jakoteż WSZY wa 


co dotyczy wszelkiego rodzaju dekoratat wa" 
23) maszyny rolnicze, Próbki moga być Gross 


dzane bez opłaty cla pod adresem: Gobr. H o jyw. 
Gr. Kuetersirasse 14, Riga. Bliższych szet gS” 
udziela biuro jarmarku: Riga, Ausstel 
burcau, Grcsse Pferdostrasse 25. . p- 
(*) WYWÓZ DRZEWA Z FINLANDYI. ażne” 
dya może stanowić dla naszego kraju Prze 
go konkureniaą ną zagranicznych rynkach nie 
wnych. Interesująca jest więc rzecza ZAP w ad 


się z finlandzkim handlem zagranicznym osił W 
dziedzinie. Wywóz zagranicę drzewa vi ast? 
Finlandyi w pierwszej połowie roku ze wa 


pujace cyfry: ogólna wartość wywozu jlionów 
i wyrobów drzewnych wynosiła 266.54 M 
marek fińskich (z tego wartość wywozu 4 yich) 
wcu wyniosła 163,54 miliony mare 

Wartość poszczególnych pozycvi I*5 

jaca: nicobrobione drzewo szpilkowe ) 
progi 260, 21. 377, deski 105, 481. DFUSV 24 346 
283,519 deski 299,0j1, drzewo  sztaboWi;czach 


(wszystkie te cyfrv oznaczaja Mety fion. PO 
fornirv 5253 ton, szpulki do nici 2922 ' 
nadto wywieziono 415 ton zapałek. ai psg” 
() STOSUNKI HANDLOWE ANG ynie 
BAŁTYCKIE. Pewne konsorevum W p pandlo 
wypracowuje podobno projekt umowę a pab; 
wcj miedzy sferami handlowrvemi * pelii prie 
stwami balvekiemi. Plan jest zakre, „nią WY, 


RA E CAO 
ka skale. Istnieje zamiar przeprowa hstwami 
miauy towarów miedzy Anglia <A. š 


potłożonemi nad brzesiem Daltyku. ME. 


Pamiętejmy o polskim żołnierz” * 


„Numer 278 
a m. 


Rabunek 3 milionów marek w Krośnie, 


elegran wlasny „tonca Krakowskiego”, 
; Krosno, 6 października. 
; Dzisiejszej nocy dokonato śmialego włamania 
urzędu podatkowego w Krośnie. Nieznani o- 
Dryszkowie rozbili kasę ogriotrwałą w urzędzie 
` zrąabowali około trzech milionów marek go- 
tówką, Miejscowa policya natychmiast rozpo- 
Częłą energiczne śledztwo, a jednocześnie tele- 
&rafowano do Krakowa i Lwowa. Jak wskazują 


Stanistaw Baran i Ska 


Kraków, Sławkowska 6. 


è 


aici wszędzie! [rq Mandora Żadaleie wszędzie! 
Szwajcarskie oużywczu środki 
AWOMALTYNA 
EXTRAKTY SŁODOWE 
MALTOSAN 


w nabycia we wszystkich drogueryach i aptekach, 


2 pokoje 


Przyzwoicie umeblowane (ewentualnie z 

ławem używania kuchni) potrzeba za- 

faz lub od 1 listopada, dla bezdzietnego 

malżeństwa w Krakowie. 

do redakcyi „Gońca Krakow- 
(ulica Dunajewskiego L. 7) dla 


m :„Warszawianina“. 
a 
~ Chwiia bieżąca. 


2369 


Ofe 
"e 


lendarzyk: 
Św. Marka m. Fe 
Wschód słońca: 6'48 7 
Zachód słońca: 4'06 Październik 
Długość dnia: 1112. = 


| TR IM. JULIUSZA SŁOWACKIEGO 
Plat tek; „Ponad śnieg”, è 
ek: _Nina*. 


N - Mina paredva Eumenesa" (Nowość) kom. 
le 


Czy TEATR „BAGATELĄ* 
a 
M Ret: „Ten. który chciał“. 
ła. “Ten, ktćrw chciał", 
dzie! «Strazn.k cnoty”, 
Wieczć Popol.: „lliszpańska mucha", 
r: „Dobrze skrojony frak“. 
TEATR POWSZECHNY 
„Dzierżawca z Olesiowa*, 
==" dawnych dobrych czasów“, 
dawnych dobrych czasów", 
PODOJ.: „Chata za wsią". 
: „Olczyzna”, 
G OPERETKA W NOWOŚCIACH 
Atek: - «Bsiężniczka dolarów", 
So Makej T walca". (Wystep gościnny Heleny Mi- 
p „ST ji O 7 s 3 
Mhow Slodka dziewczyna”, (Występ gościnny H. 
Wirra eh. 
Pa” yW DOMU ARTYSTÓW (Plac św. Ducha) 
tek. żle krakowskiego Związku literatów. 


F 


Czya 
Piz jk - 


PAR „Obrazki krakowskie", cz. 4-ta, 


4, 

Nida 
a; ; 

} litąr; e: Skoczylas „Idea posłannictwa Polski 

rze", cz, 4ta. i 


4 i 
Eomp gz5eK o godz, 8 wieczór, 


WYKŁADÓW NA w 
Czy GŁ ÓWNY TANIA AURO YCH (RYNEK 
artek 1 A.—B, L, 39). I 
 Sobęjodów Ta dr Ant. Beaupre: „Samostanowienie 
P MASĄ E tate: Pieśń polska“ (z ilu 
i st ICS a = 
ae deinte io ZYCzna). 


i „Geneza socya- 
Felip ae tecryi poznania". 


„O sztukach graficznych". 


wiemy W św K. ki, Rostworowski: 
Jasieński: 


iong — 0 — 

Do d boiszawiccy w Tarnopolu. 

Wy leń ola Przybyły w tych dniach )iczne 

nyep Ftatnich bolszewickich, wziętych do niewo- 

aTe Przez T walkach za Zbruczem i prowadwo- 

| Bodąbni ORo] do obozów koncentracyj- 
'8 jak i te oddziały, które w raoi- 


„GONIEC ERAKOWSKI* 


niomych tygodniach przemaszerowały przez 
Lwów, przedstawiały i dzisiąj widziane obraz, 
pełen mizeryi pod każdym względem. Nędznie 
pomimo jesiennej, zimnej już pory ubrani, prze- 
ważnie nieobuci. z obliczem, na którem elód i 
niedostatek wycisngł swoje piętno — szli jakiś 
tępy wzrok wodząc po przypatrujących sie prze- 
chodowi „wczorajszych zwycięzców“ tłumach tar 
nopolskich. Przeważali wśród prowadzonych lu- 
dzie starsi, chociaż kilka grup obejmowało sam 
materyal młody. Za oddziałami tymi kroczyli lu- 
źny zastęp sanitaryuszek, z których kilkanaście 
niosło na rękach małe dzieci. Wśród jeńców 
widziano również wielkiego dygnitarza bolsze- 
wiekiego, który w walkach nad Zbruczem do- 
stał się do niewoli — pułk. Mikołaja Protułowa. 


Mie bedzie pożyczki przybtagowej w Niemczech, 
(L) Konferencya ministrów skarbu poszczegól- 
nych krajów państwa niemieckieso odłożona zo- 


88 KB EM 
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stała na tydzień. Dzienniki donoszą ze źródeł 
konvweteninych, iż nie będzie żadnej propozycyi 
bożyczki przymusowej. 

waz 


3 miliony bezrobotnych w Niemczech 


Oo Niciuiceki minister pracy p. Braun przy- 
bywszy do Wrocławia oświadczył przedstawicie- 
lom prasy, iż Nicmcv posiadaja obecnie około 
miliona bezrobotnych. Do liczby tej dołączyć 
trzeba dwakroć wyższa jeszcze cyfrę tych, któ- 
rzy māja kilkogodzinne zatrudnienie, tak żę o» 
gół hezrobotnvch dosięga trzech milionów. 

Jedynym ratunkiem. zdaniem m'nistra Brauna 
może by ćtvlko radvkalne przeobrażenie się ekg 
nomii publicznej; główntm punktem jest produk 
cya artykułów żvwnościowych i surowców, Rząd 
niemiecki przyzna znaczne kredyty instytu- 
cyoin of'cyalnym i prywatnym mającym na celu 
niesienie pomocy bezrobotnym. 


Henryk Grodzki i Zofia Taszycka przed sądem. 


(Szósty dzień sensacyjnego procesu). 


Kraków, 7 października. 

(m-m) Przesłuchanie Surowieckiej, dawnej 
służącej Grodzkich, a obecnie utrzymanki Fe- 
liksa Grodzkiego, posiadało pewien moment 
humorystycznej pikanteryi, Oto w sali rozpraw 
zjawia się młoda, 34-letnią kobieta, o twarzy 
wulgarnej wprawdzie i nacechowanej wyrazem 
bezczelności, ale przystojnej i tryskającej zdro- 
wiem. Zestawienie tej przyciężkiej i trywialnej 
— ale bądź co bądź bujnej młodości z przygar- 
bioną, mizerną postacią siwego starowiny, wy- 
wołuje efekt humorystyczny, a u niektórych o- 
sób z pośród publiczności wesołe komentarze. 
Fakt ten jednak psychologowi raczej smutne 
nasuwał refleksye. Albowiem osobniki, loddy- 
chające w rodzinie atmosierą zatrutą, miazma- 
tami „monal insanity“, podatne są dla wszel- 
kich złych wpływów i ulegają im z łatwością. 

Zeznania Surowieckiej nie przyniosły żadnych 
ważniejszych faktów. Surowjiecka po morder- 
stwie spotkała się z Taszycką i gdy ta powie- 
działa, że chce widzieć się "2 Starszym Guodz- 
kim, zaprosiła ją do siebie. Surowiecka nie przy 
pomina sobie dokładnie treści rozmowy z Ta- 
Szycką, wie tylko, że Tuszycka mówiła o tem, 
iż pragnie obronić Grodzkiego od kary śmierci. 
Surowiecka nie pamięta również, czy uprzedzi- 
ła Feliksa Grodzkiego o tem, że Taszycka ma 
przyjść. 

Po odczytaniu zeznań nieobecnych świadków 
prof. Wachholz odczytał protokół oględzin 
zwłok, z którego wynika, że ś, p, Sądecka, otrzy- 


B 2] 
ży 


TERMIN STAWIENNICTWA DO POBORU. PKU. j 


20 pp. przypomina „że pobór obecny, kończy się w 
dniu 14 bm, Wszyscy ci przeto, którzy we właściwym 
terminie nie stanęli jeszcze do poboru, mają się zgło 
sic w PKU 20 pp. w Krakowie ul. Siemiradzkiego 
przed komisyą przglądową najdalej w dniu 13 i 14 
października br, 

BELGIJSKIE POCIĄGI SANITARNE, ofiarowane 
przz komitet niesienia pomocy Polsce w Belgii, na 
którego czele stoi jak wiadomo arcybiskup kardy- 
nal Mercier, przybędą w piątek 8 bm. do Krakowa. 
Pociągi te (na razie 2) eksportuje personal złożony 
wyłączne z Belgijczyków. Równocześnie tymi pocią- 
gami przybędą delegaci owego komitetu. Na dwor- 
cu osobowym odbędzie się uroczyste powitanie 
wiernych sprzymierzeńców przez reprezentacye mia- 
sta Polskiego Czerwonego Krzyża i generalicyę, 

Z INSPEKTOATU ARMII OCHOTNICZEJ. Insne- 
ktorat armii ochotniczej na okręg generalny krakow- 
ski w myśl rozkazu Generalnego Inspektoratu A, O. 
L. 3uł9joddz. Org. I. uprasza wszystkie urzędy, sto- 
warzyszenia, związki. sekcyc i pojedyncze osoby, 
które brały udział (choćby najmniejszy) w formowa. 
niu armii ochotniczej, lub spółdziałali w toi pracy 
na terenie Okręgu Generalnego Kraków o nadesła- 
nie jak najszczegółowszych danych. Czy Stowarzy- 
szenie (Instytucya społeczna) brąlo udział w pracach 
charakteru wojskowego. mających na celu obronę 
Państwa; np. czy formowało oddziały ochotnicze, 
czy prowadziło werbunek. czy pełmło służbę warto- 
wniczą. Czy pracę tę kontynuuje dalej. Jaka była cr- 
ganizacya tej pracy. Jaka ilość ludzi i w jakim wie- 
ku funkcye te pelniła itp. Do wykazów tych należy 
dołączyć wszystkie broszury, ogłoszenia. wycinki z 
gazot. ilustracye, pisma ulotne, plakaty itd.. które 
były wydawane celem szerzenia amitacyi za wstępo- 
waniem ochotników w szeregi armii polskiej dla o- 
brony Ojcayany. Niezbędnem jeet również dołączyć 
szczegółowe wykazy wsaystkich ofiar. zarówno w 
pieniądzach jak i w naturze, złożonych na celc armii 
ochotniczej i rachunków z ich użycia, Wykazy te 
madeałać jak najrychiej pod adretem okresowego 
Inspktoratu Armii Ochotnienej, Kraków Hotel Royal 
I, piętro. Szyszko pułk m, D. 

PODWYŻSZENIE PENSYJ EWERYTALNYCH. 
Dnia 5 bm. odbylo się w Krakowie pod przewodnict- 
wem wiceprezydenta Sarego wzpólne posiedzenie 
sekcyj I. II i III radv missta. Z porządku dziennego 
uchwalono między innemi podwyższenie pensyj e- 


mała cztery rany z browninga, z których ozwar- 
ta, przenikająca serce, spodowowałą natych- 
miastową śmierć, 

Adw. dr. Przeworski stawia wniosek o piee- 
słuchanie p, Strzelbickiej, jednakowoż ta nia 
zjawiła się z powodu stwierdzonej lekarskiem 
świadectwem choroby. Odczytano następnie ef 
ta, odnoszące się do sfingowanego i jad, 
oraz akta, dotyczące stanu majątkowego 4. p, 
Sądcckiej i kontrakt dzierżawy sklepu. 

Następnie odczytano sformułowanie 9-ciu py- 
tań głównych: 

1-sze pytanie: Czy Henryk Grodzki winiew 
jest skrytobójczego morderstwa? 

*-gie pytanie: Czy Zolia Taszycką przeg po- 
chwałę i poradę spowodowała mord? 

38-cie pytanie: Czy Grodzki winien jest osiu- 
stwa na szkodę „Floryjanki*? 

4-te pytanie: Czy Taszycka winną jest osgu- 
stwa na szkodę ,„Floryjamki”? 

Dalsze cztery pytanią odnoszą się do fałycy. 
wych zeznań w procesie separacyjnym 'Maszyc- 
kich, a pytanie 9-te „dotyczy bezprawnego ó: 
szenia bioni przez Grodzkiego. | 

Adw. Przeworski stawia wniosek o pytania 
dodatkowe: Czy Grodzki nie popełnił mode 
stwa w stanje przemijającego pomieszania t- 
mysłowego, onaz czy spełniając czyn karygod- 
ny, nie pozostawał pod wpływem Prey 
psychologicznego? 

Trybunał odrzucił oba wnioaki obrony, 


merytalnych, podwyższenie taryfy dorożkarskiaj i 
szereg kredytów dodatkowych. 

NOWA TARYFA DOROŻKARSKA, Jak się dowić- 
dujemy, zaproponowana nowa (taryfa dorożkarska 
podwyższa dotychczasowe ceny {jazdy w noz: 
cy sposób; za każdy kwadrans jazdy w dzień doroł« 
karz ma pobierać 30 marek. w nocy 40 marek, ze 
jazdy z dworców kolej, teatrów itp. widowisk w. 
dzień 40 marek, w nocy 50 marek, Wobec tego, że 
dotyciiczasowej taryfy jako zbyt niskiej obecnie de< 
rożkarze się nie trzymają. a nowa jeszcze faktycznie 
nie obowiązuje, panuje w tei dziedzinie zupełna do- 
wolność i dorożkarze biorą zapłatę „wedle własnego 
uznania”. Ponieważ taryfa proponowana niewątpli. 
wie będzie zatwierdzona przez radę m. i nami (ud 
wo, publiczność w swym własnym interesie winne 
się z nią zaznajomić i dorożkarzom stanowożo wię< 
cej nie płacić, W razie uporu z ich strony należy dos 
niość o tem dyrekcył policyi, Dodać należy, te tna 
pistrat zażądał od stow, dorożkarzy, aby własnym 
kosztem wydrukowało nową taryfę 1 umieściło ją 
we wszystkich hotelach, na dworcach kolei oraz w 


- każdej dorożce. 


W TEATRZE MIEJSKIM IM, JS. SŁOWACKIEGO 
odbędzie się w poniedziałek 18 bm, pożegnalny kor. 
cert Stanisława Gruszczyńskieąpo, który pozyskany, 
zogtał od 1 grudnia br. iako pierwszy tenor do opery, 
wiclkiej w Lizbonie, W koncercie. na który złożą się 


'aryc i duety ze sławnych oper. współdziała również 


=> Może e 


świetna primadonna opery warszawskiej Marya Mo- 
krzycka, Bilety są już do nabycia w kasie dziennej 
teatru miejskiego. 

„IRAGEDYA EUMENESA". Ostatni utwór T, Ritt. 
nera „który wiedeńska krytyka uznała za najwybi- 
tnicjszą nowość ubiegłego sezonu w Bune ie à 
wchodzi na polską scenę po raz f-my w nadehodzą- 
cą sobotę. „Tragedya Eumexesa"' jost tragikomedyą 
ludzi którzy tak, jak wymyślony przez &utora posta 
starogrocki zmuszeni są perzu lea do zrobiemia w èy- 
ciu wszystkiego innego tylka nie tego ér ago 33 
rowołzni. Komedya Hlitnera nie ma mie wspólng? 
z antykiem, Trochę nmieprawdepodoena. mMarożyłha 
pracya w której wytwornv ireaieie wmv eseli wwołę, 
fabnię, pokrywa myśli najzuwełniej nowossesme, Do 
wystawienia najnowszego dzieła Autora Daear: e 
Jakóba“ przystąpił teenśr J, Ziewackioso z RAJWIĘ- 
kszą siarannościg, ujmując je W DOWA maig CeRicz. 


i ną, Nowością techniczną będwe w akcie 3 ruchomy 


poklad saiku piratów zawijającago de postu, Głó 


u 
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wne role odtworzą pp. Jasińska i Paz:pewiczowa traz 
pp. Nowacki kLumenes, Biaikowski tyran, bracki 
brat tyrana. Dobiesław, Guttner, krasnowiecki - 
Stowski. Miarczyński. Orwid, Szymański. 
ski, Autor przybywa dzisiaj do Krakowa : będzie o- 
becny na próbie gen. i na premierze. Fragedya Hume 
nesa powtórzona bedzie 5 razy z rzędu. 

Z TEATRU „BAGATELA, Gorące przyjęcie wtov- 
kowej premiery Tristana Bernarda „Ten, story 
chciał zbyt wielu ludziom zrobić urzyjemnośc na- 
raz” zniewceliło dyrekcve Bagateli do vewioóczcnia wej 
nowości dzisiaj jeszcze i jutro wieczorem, Na sobote 
zapowiada afisz „Strażnika cnoty a na niedzielę 
„Haszpańską muchę". 

Z TEATRU NOWOSCI, Jutro w piątek rozpoczyna 
znakorniia primadonna lwowskiego teatru Helena 
Miłowska gościnne występy w teatrze Nowosci w 
„Czarze walca” a w sobotę „Siodaą dziewczynę”. Bi- 
lety sprzedaje już na te występy kasa zurmawian J, 
Rudnickiego. Rynek A—B 44, 

PRZEDSTAWIENIA W KINO(EPATRGE VYMUA. 
od dnia o bm. będą się rozpoczynać codziennie © g, 
6.30 a nie jak doiąd o godz. 4 wieczór. Kabaret zaś 


łęuzie się rozpoczynać w sobotę o godz 6.30, w nie-. 


dzielę o 4 popoł. +, 

KOMITETY DLA PROPAGANDY FOŻYCZKI OBRO- 
DZENIA DYRERCYI KOLEJOWEJ w Krakowie ko- 
munikuje: Iaworznickie góvarectwo węglowe sub- 
skrybowało w Biurze probagandv pożyczki Dyrekcji 
kolcjowej w Krakowie kwe 1,900.000 marek na po- 
życzkę odrodzenia długoterminową, Akcyjna Spółka 
przetworów naftowych w Trzebini subskrypowała 
2.000.000 marek na pożyczką długoterminową, 

(ad) ARESZTOWANIE SZPIEGA, Na żądanie sadu 
okręgowego w Przemyślu, połicya krakowsku are- 
sztowała pod zarzutem zbrodni szpiegostwa Maksy- 
miliana Heustelima false Mebra urzędnika prywa- 
tnego firmy Impex. 

(ad) FAŁSZERZE DOKUMENTÓW WOJSKO- 
WYCH. Policya krakowska aresztowała nicjukiego 
Aschla Gerbera lat & i Moryca Lejbę llochmanna 
lat 23 z Dąbrowy Górniczej pod zarzutem dokonyv- 
wanych fałszerstw wojskowych. 

(ad) POW ZARZUTEM SPRZENIEWIERZENIA 
BQU0 marek aresztowano w Krakowie Stanisława 
Garyasa lat 50, 

(ad) WŁN.IANIE, Do sklepu Perlbergeia ul, Die- 
tlowska 56, włamali się wczoraj jacyś nieznani spra. 
wcy i skradli większą ilość skóry wartości około 
100 tysięcy marek. h 

(ad) Z KRONIXI KRADZIEŻY, Z kauncelaryi a- 
dwokackiej Ilenryka Schreibera przy ul. Dunajew- 
skiego 6, jakiś nieznany sprawca skradł maszyne do 
pisania marki Eudmond wartości 40.000 marak, — 
Policya państwowa w Trzebini podczas rewizyi, do- 
konywanej u niejakiego Isironia znalazła pokrajaną 
materyę na kilka żakietów damskich, pochodzącą 
prawdopodobnie z kradzicżyv popełnionej na szkodę 
nieznanych osób. — Aresztowano w krakowie Mate- 
Mszą, Liiwińskiego terminatora krawieckiego, który 
fa szkodę swego majstra Stanisława Żurawskiego 
skradł różne rzeczy z garderoby wartości przaszło 
10.000 marek. — Policya krakowska aresztowała nic- 
jakiego Menaschego Gołda lat 39, u którego znale- 
ziono fałszywe czeskie banknoty 100 koronowe, pas 
transmisyjny i większą ilość chemikaliów aptecz- 
nych, które pochodza prawdopodobnie z kradzieży. 
Na placu Nowym w Krakowie jakiś nieznany spraw- 
ca skradł Kasprowi Kreczowskiemu z kieszeni ma- 
rynarki, która chwilowo pozostawił bez dozoru na 
wozie 4.500 marek. , 

(ad) ZŁODZIEJE MASZYN Du PISANIA, Policya 
krakowska aresztowała wczoraj Eugeniusza Labor- 
schka lat 30, który będąc jako woźny zatrudniony 
w biurach filii ministerstwa handlu i przemysłu Rv- 
nek 30) w porozumieniu ze Stefanem Żyznomirakim 
lat 53 monterem i Bolesławem Barłochowskim lat 86 
mechanikiem skradł na kilka zawodów piec maszyn 
do pisania wartości przeszło 100.000 marck oraz ża- 
rówki, lampki elektryczne, tudzież inne przedmioty, 
Nadio Laberschek kradł urzędnikom w biurze pic- 
niądze, Prócz tego szajka ta skradła jeszcze w in- 
nych instytucyach maszyny. z których trzy odsbra- 
no od osób, którym złodzieje skradzionę maszyny 
sprzedali. Śledztwo w tej sprawie, które prowadzą 
insp. Dmytryszyn tudzież insp, Nycz są w loku, 

(ad) KRADZIEŻ KONIA Z WOZEM, Wczoraj na 
ulicy Dajwor skradziono Tomaszowi Frączkiewiczo- 
wi gospodarzowi z Piasków Wieikich przez nieostro- 
Żuość pozostawiony wóz z gniadym koniem, warto- 
ści 50.000 marck. $ 

(adi STARY KAWAŁ ZŁODZIEJSKI Na Groblach 
w Krakowie podczas wczorajszego targu na konie 
przystąpił do Andrzeja Gracy gospodarza z Tenczyn- 
ka jakiś nieznanv osobnik i zaproponował mu do- 
starczenie dobrych koni. a następnie w celu oglą- 
dnięcia zaprowadził go na ulicę Rernadyńska, Tutaj 
spotkali idących naprzeciw nich dwóch mężczyzn, Z 
których jeden, gdy przechodzili obok opuścił jakaś 
paczkę, którą Graca podniósł i poczał rozwijać, Wie 
dy wspomniani mężczyźni wrócili się a spostrzegłlszy 
paczkę w rękach Gracy zażądali jeje zwrotu, Skoro 
Graca paczkę zwrócił, jeden z mężczyzn oświadczył, 
że brak w niej pieniedzy, których poprzednio nie 
było. Graca na dowód. że pieniędzy nie wziął dał im 
do przeglądnięcia portfel, w którym znajdowało się 
32.000 marek, Tymczasem zaś dwaj inni poczęli z 
nim rozmawiać, Podczas tego ów trzeci mężczyzna 
wyjał pieniądze a na ich miejsce włożył wycinki z 
gazet i portfel oddał Gracy, nastepnie zaś wszyscy 
trzej przepraszając go oddalili się, Po odejściu oszu- 
stów Graca dopiero w Podgórzu spostrzegł. że .został 
Okradziony, 

SKŁADKI; Dla czworga sierot po poległym tiice- 
rze, Nusia z Moszczenicy 50 marek, 


Milki thiodtów Inh ddiekciąj 


przyjmie się zaraz do ekspedycył „Gońca“. 
Wiadomość: Dunajewskiego 7, |. piętro, 
Ekspedycya. 


| 


Aa” z e- 


„GONIEG KRAKOWSKI” 


Ruch gqiełciowy. 


Kraków, 7 października, 

(+, Ożywienie na giełdzie krakowskiej było 
niezwykse silne, Dominują, — jak zwykle, — 
papiery Towarzystw naftowych. Od szeregu dni 
iaworytem jest „Polska Nafta“, której kurs u- 
stawjceznie wznastą, Zwyżka tych papierów vie 
jest gwałtowną, a więc uje ma cech spekulacyj- 
nych, lecz jest opartą na realnych podstawach, 
na zautaąniu szerokich kół przemysłowych do 
tego Towarzystwa, które rokuje najświeiniej- 
sze widoki uowwoju -- a w pierwszym rzędzie 
zyski. Kurs „Polskiej Nafty“ osiagnal wczoraj 
1490, 2 innych „Dikes“ oraz „Sietsza'” cieszyły 
sie zductzną pokupnością, Z papierów handio- 
wych pierwsze miejsce w dalszym ciągu zaj- 
muje „śrupex*. Podskoczyły one — jak na pa- 
piery handlowe, -- dość, wysoko, 

W akeyach bankowych ruch słabszy, Kupo- 
wano jedynie „Polski Bank przemysłowy“ po 
515—230, 

Karsa walet i dewiz aż do zamknięcia giełdy 
nie nadeszły, Krakowski świat hamdlowo-prze- 
niystowy znów pozbawiony jest oryventacyi wa- 
lutowej, jaką byiy kursa komisyi dewizowej. 
Ministerstwo skarbu powinno bezwarunkowo 
“mawe walutbowo-dewizowąa uregulować iLk, 


ady Kraków, pozbawiony kursów, nie musiai * 


szukać ratunku na czarnej giełdzie, 
CEDUŁA KURSOWA GIELDVY KRAKOWSKIEJ 
Z DNIA 6 PAŹDZIERNIKA, 


Akcye Tow, handi, i przem.: Połskie Tow. 


handi. I. i II, em, ofiar., 430, żąd, 500, transakce. i 


460-—470. Handi, Spółka akc. „Impex“ ofiaw. 220, 


żąd. 250, transakc, 230, Zieleniewski ofiar, 2150. ! 


żąd. 2250. „Górka“ fabryka cementu ofiar, 1775. 
Żąd, 1875, Galic, aikc. Zakłady górn. Siersza o- 
fiar. 1725, żąd. 1525, tramsakc, 1780—1790. „„Te- 
pege“ Tow. dla przedsięb. górniczych ofiar, 4150, 
żąd. 4350, tramsakc. 4250—4275. Polska Nafta 
ofiar. 1425, żąd, 1525, tnansakc, 1475—1490, .,Oi- 
kos“ 4, A, ofiar. 2600, żąda. 2800, tansakc, 2700. 


Fabryka przetworów tluszcz. w Trzebini ofiar. * 


1025, żąd, 1625, transakc, 1625—1600, 
Warszawa (tel, M,). Ożywione i wielkie obro- 
ty odbywały się na dzisjejszej giełdzie wańsza- 
wiskiej pzy usposobieniu niejednelitcm. Papie- 
ry publiczne trzymały się przy kursach poprze- 
dnich, waluty zagraniczne pozostały bez zmia- 
ny, Temdencya dla rubli była bardzo chwiejna. 
Kursa, zwłaszcza rubli carskich, waheły się zna 
cznie, W dziale akcyj panowała tendencya nje- 
jednolita, akcye bankowe oddawano przy uspo- 
sobieniu słabem. Cukrowe akcye równiez kształ 
towały się znmiźkowo, Natomiasz poszukiwano 
akcyj przemysłowych, metalurgicznych, włók- 
mistych, co dodatnio wpłynęło na ich kurs. 
Warszawa (PAT). Giełda: Obligacye m. War- 
szawy z 1915—16 6% wart. kup, 0,18, transakce, 
215, 2l5'o7 i pół, Żąd, 217, poszuk. 214, 6% z 1917 
za 100 marek wart, kup. 1,58,8, żąd. 10%, poszuk. 
99, 5% Banku ziemianskiego wart, kup. 0,86,4, 
żąd. 103, posz, 101. Listy zastawne é i pół prac. 
ziemskie wart, kup. 2,59,7, transakce. 185, 18225, 
żąd. 126, poszuk. 181. Listy zastawne 4% miem- 
skie wart, kup. 2,89, żąd, 234, poszuk, 230, 5% 
m. Warszawy wart, kup. 0,13,9, tramsakc, 231— 
281'25, zgd, 216, posz, 212, 4 i pół proc, m, War- 
szajwy wart, kup. 0.12,5, transak., 2121, 214. 5% 
Bamku kredyt, lvipot. 1,46,4, poszuł:. 96. 
Waluty: Dolary Stanów Zjedn. gotówka 260, 
280, czeki 260. 280. Dolary kanadyjskie gotówka 
250, 225, ozeki —. Franki francuskie gotówka 
18:25, 1875, czeki 1825. 1875. Franki belgijskie 
gotówka 18775, 1975, czeki 18/75, 1975, Franki 
szwajcarskie gotówka. 43, 44, czeki 43, 14. Funty 
szteriingi gotówka 935, 970, czeki 925, 970, Mar- 
ki niemieckie gotówka 440, 460, czeki 440, 460, 


Korony enstryackie gotówika 90, 92, czeki 02. 95, | 


Korony czeskie czeki 5'45, 385, Korony szwedz- 
ike gotówka 58, 55, czeki 58, 55. Korony duńskie 
gotówka 4050, £1'20, czeki 40/50, 41'25, Korony 
norweskie gotówka 4050, 41/25, czeki 40'50, 4125, 
Lei rumuńskie gotówka 475, 525, czeki 475, 
525. Liry włoskie gotówka. 1075, 11°25, czeki 


10°75, 11/25. Marki fińskie czeki 6'20, 6'50. Fiore. | 


ny holederskie gotowka 34, 86, czeki 84. 86, 

Trarwmkcye: Ruble carskie po 100 —310; po 
500 — 305-325. Ruble durnskie po 1000 — 95 
do 89, 

Wiedeń (PAT) Kuma awtryackiej cemrsii 
dewjy. z dunja 5 b, m.: Amaterdaru 9200, Berlin 
546, Zurych 4700, Chrystyania 4000, Kopenhaga 
4000, Sztokholm 5300, marki niłeinieskie 540, lei 
35, lewy 390, swwajcnewkie 4675, francuskie 1975, 
włoskie 1225, arsgielskie 960, dolary 280, ruble 
280. Kursa w woltym oebresle: Zagrzeb 263—283, 
Budapeszł 96—106. Prasa 429—455. Warszawa, 
103—117. Nowe noty dynarowe 1045—1095. 

Giełda z dniu 5 pmździernika: Reita majowa 


m OZ OZ ZA ED ZA ZOO AKA WOOD O 


Numer 276 


—— 


| zw 


120, austryacka renta koronowa 120. renta IU- 
rowa 120, weęgiorske renta korcnowa 105, losi" 
tureckie 2ŻDSU, pryowytety kolci poludwiowej 
1815, Unioubuxak ró, Bankveraju 5400, Boden- 
kredit 1875, Austryacki Zakiad kredytowy 989. 
Bank dopozytowy 785, Leewderbank 1249, Mer 
kus S86, Unienbæuk Sga, Rank obrotowy 475, Żi- 
tnostenska Bauka 1748, kolej północna 16000, 
kolej lwowsko-czerniewiecka 2500, koleje at- 
suynakie 4390, kolej południowa 1550, AlpiBF 
4640, Towarzystwo górmiezo-hutnicze 11.800. 
Rrupp 178, Poldi Huctte 3810, Pragskie Towarzy 
stwo przemystu żelaznego 9450. Rima 3590, SKO- 
da 2429, Zieleniewski Apsib —, lamto ~: 
Galicyjskie Karpaty W00, Schednica 18600. 

Kursa. austtrynckiej centrałi dewiz: Amsta- 
daru 9300, Berlin 54550, Zucych 4800. Cirystye" 
nia 4100, Kopenhaga 4100. $ztokheim 5950, Mat- 
kj niemieckie 43250, lei 535, lewy 400, szwiaj car 
"kie 4770, francuskie 20%5, włoskie 1400, a gieź 
skie dż, dolary 290, Trublo 250, 

Kursa w wolnym Glmocie: Zagrzeb 21-28 
Budapeszt 94—104, Pragu 434 —460, Warszawa 
105-117, noty dynarowe i60- 1100, 

Zurysb (PAT) Kursa początkowe dewiz: BOM 
iia U, Nowy Jork 623, Medyolan 2480, Prag” 
505, Zagrzeb 610, Budaposzt 180, Bukareszt 1180, 
Wiedeń 240, Austryacka korona siempłowa te 

zamknięcie notowań dewiz: Berlin 9/60, Ho- 
lemdya. 193'30, Nowy York 524, Londyn 21-82, PO” 
ryż 4160, Medyolan 4'30, Kopenlugu 3750 
sztokhoun 18450, Cliysivauia 8750, Mać 
91'60 Buskow Ajres 230, Belgrad 20:30. 
orzeb 55, 

Lyön (PAT), Radio, Giełda walutowa paryski 
z dzia 5 b. m: Londyn 5220, Nowy Jork 149: 
i pot. Belgia. 165750, Włochy 8125, Rumunia 2850 
Sawajcarya 28975, Praga 20. Renta francus 
3% 5307, renta francuska 4% z 1917 r. 6910, 


Za- 


tii 
| renta francuska 4% z 1918 r, 63777, renta mami 
cuska 5% 8585, 5% remba z 1920 r. 
Giełda towarowa: Marsylja: Ryż 208, 
100, mączka, kartoflana 1:0, Havrc: 
wrześniowa 375, październikowa 440, listopa 5 
wa +45. Lion: Jedwao seweński xu), wioski 279 
syryjski 250, japoński 240, chiński 300, ka 


ski 215. 
„a I 
pruskiegit f 


Warszawa (tel. M.. Dotychczas nie została „a 


a 


O podsekretarza byłego zaboru 
szcze podpisana nominacya wiceministra 


i 

| 

Par pruskiej. Słychać, że pan Kuchal 
domaga się stanowczo zniesienia, stanowisk W, 

| cemiujstrów w swoim resoreje. Natomiast paść 

| ministrów obsleje przy tem, aby sprawia | aia 

t dzenią stamowisk podsekreta:zy stanu 4 s 

najszybciej załatwiona, Jako kandydat brodę 

na przeniesiony bę:łzie do Pragi, natomiast wyg 

ca legacyjny przy poselswie w Pradze A 4 

Wysocki przeniesiony żostał do poselstwa h 

Borlinie. 

| 

i 

| zagranteznych będzie walno czynić takie gtk 

| rzenia wobec pvrzeđsiawicięoji prasy Z% s 

aż as 

| 

| 

| 


jest pod uwagę kandydat narodowej part j 
bhotnjezej, dr. Wachowiak, „mó z I , 
Zmiany w polskiej dyplomacy” | 4 
Warszawa (Tel. M.) W ostatnich dniach. z 
szły pewne zoilany na stanowiskach w pol: "lo" 
legacyach zagranicznych. Radca legacyjny 
maszewski, który z Madrytu miał iść do 
, 

' Przeciwko zbytniej gaciatliwości dyplomat” 

Warszawa (Tel. M.) W kołach polityczny” ge 

„ WE: TE A k aN. ; Ę rasa. » 

powiadają, że wobec pojawienia się W Pig yam 

gramicznej interwiewów z polskimi pol y i 
jak naprzykład z Paderewskim, Grabsć 
DUąbskim radą ministrów powzięła posta kefot” 
że na przyszłość członkom rządu Í wa 
ryuszom tylko za zezwoleniem ministra w 


Murzyn-wojak w iwowskim teatra go 
Lwów (tel. wł). Wczoraj w teatrze pu NETA 

| wszechne zainteresowanie murzyn W ™ Ę zwie 
sierżanta W, P. Był to muzym KAY Y 
pracując s 
łeczeństwem polskiem, że ro, pierwszy Pią cs 
wający ochotników do azeregów, ZGŁOŚ dnie”, 
wojska i odbył kampanię. Wczoredscć incyd 
niim zakłócił przykry 
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dmostek. Mianowicie jedna z Pe 
chcąc się wideuznie przekonać, CZY 


| 
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Rymer 270 „GONIEC KRAKOWSKI" 


Polska i rosyjska deklaracya w Rydze. 


cyi ; wa (PAT) Komunikat urzędowy konferen- ODPOWIEDŻ JOFFEGO. 
m w 08 ak A" a Joffe odpowiedział po rosyjsku co następuje: 
migy; pca M ajsa o Ee “ adh ea wa E 3 tylko 
D i ~ > A jedną deklaracyę, mianowicie deklaracyę, za- 
o be o e po- e az jącą rezolucye wszechirosyjskiego central- 
ojowych yi e 2-4 A „jską delegacy nego komitetu wykonawczego, na której osnute 
a | G er a A A są wszystkie dalsze oświadczenia, lstnieją nie- 
ml si = Megs i u A ów si wątpliwie różnice między sformułowaniem re- 
Polun Ż Na cja: SAR ed s. ba zotucyj a projektem konkretnym, lecz jest to je- 
EM geoi TA dnia 24 a a 3 ay dynie różnica, zachodząca między wszeiką de- 
Wyk. ej przez wszechrosyjski centralny komite klaracyą a traktatem, Traktat zawiera konkre- 
nte formuły, a deklaracya zasady, Wszystko 


Ua CZY: w której rząd sowiecki proponuje 

: i ji e O s ; . 

ęcie kwestyi samostanowienia 1 zawarcie co przewodniczący delegacyj polskiej powie- 
dział o samostanowieniu narodów, budzi prze- 


u wsiępnego na zasadzie uznania linii gra. 
ej, proponowanej ua wschód od linii z dnia świadczenie, że szybkie 
dnia 1919 roku między Polską a Rosyą, lecz kwestyj jest niemożliwe, 
A 9d Polski uznania status quo politycznego Prowadzi to więc do drugiej propozycyi po- 
na wianego przez Rosyę ną terytoryum Bia- | „,.jawienia na boku tych kwestyi spornych. 
jl Ukreiny, Rosyjska delegacya mięsza się Niecnęć delegacyi polskiej do wiączenia kwe- 
% do Spraw Gal.cyi wschodniej, którą ni- | gtyj Jotyczącej Galicyi wschodniej do programu 
SĘ Należała do kiosyan. Kwestya Galicyi | dyskusyi. może być uwzględniona, wszelako u- 
Bagno 2” zatem do obecnej konferencyi, Rzcez- | motywowanie tej propozycyi stwierdza impe- 
uzna a polską stwierdziła wielokrotnie, że | pyalistyczne idee żywione przez delegacyę pol 
wals Prawo każdego narodu do stanowienia O | Ska, gdyż niezawisłość Galicyi wschodniej jest 
har; ym losie, lecz ni emoże uznać, aby rządy | miewąipliwem pragnieniem wszysikich miesz- 
s" Silą przez rosyjską armię czerwoną | kąyców Galicyi, Rosyjsko-ukraińska delegacya 
Biało, zzzicielem woli narodu. Rząd sowieckiej | stwierdza powtórnie, że delegacya ta zgadza się 
oprzeć dalsze rokowania na propozycyę wszech- 


wne Tusi nie posiada prawie ani jednej objekty- 
piw cechy niezawisłości poltycznej. Istnieją wąt | rosyjskiego centralnego komitetu wykonaw- 


a A PS a 


Nięzn 


lejr 


Die 


po co do tych kweestyj w sowieckim rz- | częgo, gdyż projekt podany od początku uważa- 
A krainy, Delegacya polska padkreśliła na- | ją jo podstawę do dalszych prac, 

s€ Rosya nie dała ani Białejrusi ani Ukrainie eni SĘ oki vadccnerśl. 
ednych gwarancyi niezawisłości i nie określi- a ea WL! e A są 


toys) nież granic wschodnich ani nie zagwaran- 
A wolności i zwołania komstytuanty go e- 

s! wojsk polskich. A 

yi 4o kwestyi granic ostatni projekt delega- 

hisze skiej powrócił do warunków mińskich, 


na ratyfikowała wybór przewodniczących 
nych komisyi w sposób następujący: 

Do komisyi prawnej: Kiernik ze streny pol- 
skiej, Manu:lski ze strony rosyjskiej; do komi- 
syi finansowej i ekonomiczniej Mieczkowski ze 


in- 


/ m st A e iei 
nych z rezolucyą wszechrosyjskiego cen | Strony polskiej, Obolenski ze strony rosyjskiej, 
nalnego komitetu ok PAN Z uwagi ną | do komisyi terytoryalnej Grabski ze strony pol- 
pom JŻSZE powiedzenie delegacya polska pro- | skiej, Rosyanie dokonują wyboru później, 
komie Przyjęcie za podstawę dalszych rokowań Wczoraj odbyło się pierwsze posiedzenie ko- 


tetu etne propozycye wszechrosyjskiego komi- 
ani Wykonawczego, a także polskie warunki 
O co do zawieszenia broni, jak co do pre- 


Tyów pokojowych. 


misyi finansowo-sakonomicznej, Komisza obra- 
dowała nad kwestyami dotyczącemi wypadków 
wojennych, likwidacyi i konwencyi handlowej. 


Fiasko misyi Grabskiego w Paryżu. 


to wazawa (tel, M.). Msjya ministra Grabskie- | bu zaproponował znaczne awanse z banków, 
kac: aryżu nje dala żadnego rezultatu, Aby mające być pokryte w ciągu roku, y 
wp olsy enie, jakie fakt ten musj wywołać Minister Grabski, wychodząc z zapatrywiania, 
macz ©, francuskie czynniki polityczne tłó- | że jedynie długoterminowa pożyczka może sta- ; 
k p Się, że francuska rada ministrów uznała, | nowić pożądaną pomoc dla Polski, nie zgodził 
Połęc VA powitma „zasadniczo“ dopomódz | Się na propozycye irancuskiego ministra skar- | 


adala, nowo, jak to przewiduje projekt, 
Task lony przez pciskiogo ministra skarbu, 
0, Skonkrotyzowanie tych kwestyj po 
A francuskiemu ministrowi skarbu, Pol- 
r) Be skarbu proporował eksport wiiel- 
Gając w Zkoiukiów polskich do Francyi, żą- 
ki, ti zamian za to diugtterminowej pożycz. 
| Bozygyy, 2 10 Zo 2o lat, Położenie obecne mie 
kazn e jèdnakćo francuskiemu ministrowi 
oban, *godzią się Sbeczię na tëką pożyczkę, 
Gy ib , Francyn sama potrzebuje kre- 
Wnei edzic musial: uciec gię do pożyczki we- 
©. Natomiast francuski minister skar- wypływający z chwilowej konieczności. 
70. S ENA E O E O KG (AEO OSA Ta 


w, Rozejm polsko-litewski. | 


wa (Tel. MÄ Juk słychać delegacya wy- 


ski nie przedłżuał swego pobytu w Paryżu, u- 
czny. Wznowienie układów finansowych i zwią. 


kędzie mogło nastąpić dopiero po nowym roku, 
wówczas, gdy finansowe potrzeby samej Fran- 
cyi będą już zaspokojone. Temu chwilowo ne- 
gatywnemu rezultatowi franeuskie koła polity- 


twinom były umiarkowane i jedyne jakie można 
było Litwinom przedłożyć. Wobec zawarcia za- 


m zona d j X Y- | wieszenig broni między Polską a Litwą list de- 
Pisala o zawarciu rozejmu polsko-litewskie legata litewskiego Wałdemarasa do prezydenta 

rzą Ni już teekst układu dotyczący lewego rady Ligi narodów Bourgeoisa pozostanie pra- 
p emna 


wdopodobnie bez odpowiedzi. 


Warszawa (Tel. M.) Z Wilna donoszą, że Litwi- 
ni wydelegowali na konferencyę do Suwałk dy- 
rektora dapartamontu politycznego w minister- 
stwie spraw zagranicznych Belutisa. 


b ola ER ` à , 

(mej dali Litwinom jedyne warunki. 

RCB gygy ja (Tel, M.) Z Paryża donoszą: W Ko- 
wO p małycznych 1 wojskowych francuskich 

Tzckonanie, 


Polsk 


że warunki przedłożone 
4 la konferencyi w Suwałkach Li- 
W O O OO A A O O A 


ta Taaa, a rewolucyi w Czechach. Sądy doraźne na Słowaczyźn:e. 
0, PORA hg, B, K. „Prager Tagblatt” donosi, Praga (PAT). „Ceske Slovo“ donosi, że zamie- 
dzy sty Yalistyczny Seeliger na kongresie | rzone jest ogłoweenie sądów doraźnych w całej 
Miep Ay w Karlsbadzie powicdziat mię- | Słowaczyźnie, Wbrew oficyalnemu sprawozda- 
lanter dnia 3 jakimś punkcie wybuchnie pe- | niu donosi „Rude Prave“ z Preszburga, że ruch 
doj Prek © Przez się ruch rewolucyjny. Ja | strajkowy ogarnął większą część Slowacyj i 
ie 0 przyjęj tI, že w niewielu tygodniach | biorą w nim udząei zarówno robotnicy rolni, 
My si za asi, W styczniu lub lutym bẹ- | jak I przemysłowi. W samym Preszburgu strai- 
dęizią Clow nę dOWALI w najciężezylu kryzysie | kuje 20,000 robosmikéw. 


ce od czasu wojny, a wówcras nie | Sic] takik | WRAKI komnaislóy, 


= de N 


toho 3 
bic, Pozstrzygali, lecz będą decydowali 


rozstrzygnięcie tych ; 


bu. Wobec takiego stanu rzeczy minister Grab- | 
ważając swój powrót do Warszawy za konje- ; 


zany z nim traktat handlowy polsko-francuski | 


| 
| 
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Praga. (PAT) B. K. „Rude Fravo' Ozła:7a ar- | 


spraw zagranicznych delegowano 


Stan sława Brstkomskiepo. ' 
pp. profesor Buzek, p. Piwocki z ministórstww 
spraw wewnętrznych i pp. Kowalski I Piekar- 


Ttr, U 


tykuł dra Smerala o najnowszych wypadzach 
na Słowaczyźnie, Zwraca s.ę on przeciwka 
twierdzeniu, jakoby węgierscy komuniści bytł 
ageniami Hortyego, Artykuł oświadcza, że ko- 
muniści życzą sobie raczej wojny przeciwka 
hiałym Wogrom. Dokumenty, które okecnie po- 
jawiają się w „Arbeiter Ztg.“, jeszcze przed 
trzema tygodniami zostały zaoliarowane przez 
jednego z byłych czlenków rządu Beli Kuhna, 
ministrowi Bencszowi. Dr Smerai żąda w koń 
cu, aby wysłany do Preszburga kat został na- 
tychmiast odwołany i aby wdrożono rokowania 
ze sttrojkującymi na Słowaczyyźnie. Wzamian 
za to socyaliści zobowiążą się poprzeć wszystkie 
zarządzenia przeciwko zwoiennikom Horthy" 
ego. 


Czesi skonfiskewali 7 milionów bolszewikom. 

Praga (PAT). Telegr. Comp. „Morawsko-slieski 
Deunik" donosi, że rząd czeski skonfjskował 
kwotę 7 milionów koron, zdeponowaną w paw- 
nej irstytucyj finansowej w Pradze, a będącą 
własnością przewodniczącego rosyjskiej mąłsyj 
Czerwonego Krzyża. Jako powód. konijskaty po- 
dano, że dr. Hillenson, przewodniczący tej mi- 
syi, opłaca z tych pieniędzy agentów bolszewki- 
ckich, 


-_ Kiwawy bont marynarzy w Petershurgn, 


Berlin. (PAT) Wedle doniesień dzienników przy” 
szło w Petersburgu do buntu marynarzy. Tysiąc 
czterysta marynarzy z Kronstadtu obsadziło część 
miasta a robotnicy przyłączyli się do nich. W wal- 
kach, w których po stronie rządu brali też udział 
Chińczycy, zabito i zranieno kiłkaset osób. 54 ma- 
rynarzy za udziai w buncie skazano na śmieró. 


Anarchiści walczą z bolszewikami. 


Warszawa (Tel. M.) W Charkowie anarchiści 
usiłowali wywołać rewolucyę przeciwko rządow? 
gowieckiemu. Po zaciętych walkach ulicznych 
anarchiści musieli się poddać, Było bardzo wie 
lu rannych i zabitych, potem zaś nastąpiły ti- 
czne egzekucye. 

Waiki pod Odessą. 

Warszawa (Tel. M.) W okolicach Odessy toczy 
się nieustanne walki między wojskami sowicę- 
kiemi a wojskami powstańczemi. Włościania po- 
wstańcy w sile 2000 ludzi zdołali chwilowo zająć 
wodociąg odeski. 

Sukcesy Petlury, 

Wiedeń (PAT), Ukraińskie Biuro prasowe Wo- 
nosi ze Stanisławowa pod datą 4 b. m.: W re- 

jonie Zmerynka—Winnica przedsięwziął nýg- 
przyjaciel przegrupowanie, Wedle urzędowych 
doniesień, mobilizacya bodzonych oboma- 
rów Ukrainy czyni wielkie postępy. 50 procent 
zmobilizowanych zgłosiło sią do broni. Ataman 
Petlurma udał się na front, 


Ultimatum Angli do bołszewikow. 

Londyn, (PAT) Wedle informacyi „Daily 
Mail" rząd angielski zwrócił się do rządu mo- 
skiewskiego z notą równoznaczny ultimatum, 


| w której żąda odpowiedzi rządu sowieckiego w. 


termininie tygodniowym w przedmiocie uwol- 


. ; A i nienia poddanych angielskich, więzionych w 
czne nie pragng przypisywać jakiejkolwiek zmia : Rosyi oraz definitywnego zaprzestania propa- 
ny serdecznego i życzliwego stanowiska rządu : 


francuskiego względem Polski, Jest to rezultat ; 


gandy antiangielskiej. 


` Ujęcie sprawcy zamachu na bank Morgans. 


Waszyngton, (PAT) B. K. Biuro Reutera do- 
nosi: W Pitsburgu został aresztowany po zadię- 
tej walce rosyjski agitator Floryan Zelenskyj, 
który miał brać udział w zamacnu na bank 
Morgana. W pokoju, w hotelu znaleziono wiel- 
ką ilość imateryału wybuchowego, 


menn o zwinnie 
s s. ZĘ A 

Dzisiaj obrady nomicyi polsko-czeskiej w Krakowie. 

Eraków, 7 października. 

Obccnie rozpoczyna w Krakowie komisya tak 

zwana ogólna, do której rząd czesko-słowagki 

przysyła jutro tj, dnia 7 bm. swoich przedeła- 

wie.eli w osobach profesora dra Ant,  Kebza. 

Jezrego Hetzla, dra Wacława Joachima, eksper- 


tów p. Mirosiawa Valoucha, dra Edwarda Jele- 


na młodszego, Józefa Michaleka, Ferdynanda 
Pawelcka. Ze strony polskiego ministerstwa 
panów Kę- 
trzyńskiego profesora, Mnkowskiego starszego 
reterenta ministerstwa spraw zagranicznych, 
Ekstpertatoi będą 


ski z ministerstwa oświecenia pwbliesnego. | 


Sir. 8 


Chiopca 
do posiug biurowych od 14 
do 16: lat grzyjmie zaraa Po- 
wszechny Bank Obrotowy, 
Kraków. Rynek główny J, 8. 
Podania ze świadectwami na- 
leży wnosć niędzy, 9a 10 
. przedpoi, 


Aparat de piwa 
o 8-0  kranach, kompletny 
(rury cynowo w piwnicy, 
kocioł, pompa do powietrza, 
2 zegary 1 t. p., aparat z od- 
pływem do mycia szkła, lo- 
downia większe, bilard z przy- 
borami, 6 stolików marmuro- 
wych, 24 krzeseł giętych | 


T 


czarnych, gramofon automat 
stojący iwiskszy), tuba Ino- 
siężna, szalkua amerřze storą 
kryta i 26 ptyt, maszyna do 
robienia kiełbas większa, kasa 
Nationał-Register, 4 syfony 
po 2i5 lir. dọ piwa, korko- 
ciąg automat, maszyna dolj 
dzyszczenia noży, kasetka na | j 
cygara i papierosy, lodownia || 
muiejsza. Wszystko znajduje ii 


sGONIEC KRAKOWSKI" 


NOWOCZEŚNIE Pi mę 4 


È ODLEWNIA ZELAZA i METALI ; 


W MAŁOPOLSCE 


przyjmie dalsze zamówienia na dostawę masowo wykona- 
nych surowych odlewów z żelaza (Grauguss) i metali 
w wadze sztuki od 0'5 do 3000 kg. modele własne lub 
nadesiaue, Zgłoszenia: „Mechaniczna formiernia 47" do 
Biura „Ruch“, Kraków, Szczepańska 9 2099 


Ważne dla P. T. Kupców i Kółek KE T *4 
Już nadeszły: Świeży transnort po cenach niskich. 
Piócignka blale grube i cienkie -- Płocienka kelorowe, Kiejonka iniana — Zeigi, 
chy, $karpotki, Rekawiczki — Nici, Przędza, Sznurowadła niciane -- Wstążki je- 
dwabne, Krawaty do wiąz.-—- Kołnierze miękkie — Kapelusze Piesss I Hickta. 
Przykory do szycia. 


| 
Mydia toaletowe „Tian*, łarbka do bielizny „Odo. | j 
f 


Szczotki i noże gospodarskie — Bibutki do papierosów — Pasty do obuwia 
r, diet rd. 


KRAK sea a 


Ta 


Oxfordy, Druki, Materyo na kostyumy — Chustki na giowę I do noga — Fonczo- || 


się w bardzo dobrym stania s 

zaraz Go sorzedaniń loco Biała 

za cenę i5U.00u Mkp. Zyłosze: 

nia: Restuuracyva Czyłelui Pol- 
skiej Biała. 


ih 
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Wysorna w smaku i jakości 


Tutki de papieros sów 


poleca fabryka 


WŁADYSŁAWA PAGACZA ISP. 


RAKOWIE. 
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MATERYE Ml UdKAAII 


z fabryk krajowych i zagranicznych 


WART [LAŚTILNI 


TAMI płótna, zefiry i t. p. 


proweniencyj 
włoskiej 


DAMSKIE OBUWIE 


Szkio @ Porceiane 


tylko burtownie 
dle. Kóżek E CR Kapców, Konsumów, 


"Związków oraz Koojeratyw 
adi ta 


PLON tona! 
kara. M 1. 


Kraków, ul. 
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= SĄ NEGRO Hi r e 8 
Szczutek lo nómica kura Maa an vika 


zurojowisk 


Prag 


Prenamerata mlesiceznn 16 Mk. Cemu pojedy izere- 
go numicien 5 Xu. We nawkysdma we Wuzyntkiełt Did- 
rach dzienmlków, skłładaaónch tylożiu (rafikac!y. 


REDAKCYA I ADMINISTRACYA : 
LWÓW, UL. SOKOŁA L. 4. 
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Sprzedaż tylko hurtowna. 
DOM HANDLOWY FRANCISZEK WOJAS, Kraków, Łobzowską 12. 


ATTRA AEE REU OITO 


R ; U R O. 
SPEDYCYJNE * 


SPGŁRA Z OGR. POR. -- ZAŁOŻONE Pi 


ko” ydawca: w zastępstwie Spółki Wyżiwnie 


EZ CENTR, ORGNN. BOL. 


Kraków, uł. Wiślna 8, (. p. Te! ik» = 
RZEKI TY ILIITA PNA ERST 


mydła tealełowe: 
„Liliowe miem“. 
„twa“ „Magnalia” 
442, 410 i 406, 
„Kosmos Ragnalia” 
zawiarające 00 vo 
HSN, 
Mydło do golenia, 


„ewa | wody k- 
tońskie poleta; 
(ęprezentatya 

na Małopotskę 1 Siash 

uieszyńśii: 


Aras. Kogi osa 


WĘG grali | 
A. J. LEWINSKI 


Kraków, lul, Starowiślna 35. *2%0 
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Pomoc bi turową 


do korespondencyi oraz buchalteryi 


(wymagane rejerencve | szybkie pismo ha ma. 
szynie przyjude pierwszorzędwa firma w Kra- 
kowie. Posada zaraz do objęcia. 

Admin. Gońca Krak. 


zgłoszenia du 


pod „Zdolna 12“. 2340 
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aray 7, Dir: iodwką?r Sadów. 
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że mi mneszkznie 


przez zamieszczenie ogieszenie 
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weżotkiaga rodzaju, 
WOŻACH kg Week 


jących ki ceny Misel 
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jedyny rajłtańsny dom hunmdtowy 


R 1 W ZA goal 
GNACY CYPRESS i 
pół a Kiakow, u. Szewska 13/1 3 
pieca ai Tey siare 
X Budzik i iak 400. SETZ” 
f te se EMYCA biadł mk 400 1 wyżej. Liarmomme 
2.4 wiedenski R 3 jednorzyędów sa mk 950, 

«©.»  dwurzędówka mk 2000. Lrąby ukordeonowe 
Araid ink 200, 250. ya enty do szkła mhk 290; 
i Sna. riui mik 100, 150, 200, Aiasz; uki do włosów. mk 3 
450, Maszynki do stmosoleniu ruk It U0, 200, Pas do brzytwy 
mk 45. Kamień mk 30. Pudła do skrzypiec mk 180, 
Wysyśka za zaliczką. Gennik iłusttowany zu nadasłaniefi | 3 mk 

ZEE Kupuja złoto i srebro. 
== 
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n Roskopf mk 200, 
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TORZA ` jest to jedrna A rem mnjwysze 


gatunku wyrabiana z naturalnych 
; adr 
3 OE = 


SZEZÓW. 
jest to jedyna pasta ptzetłaszczona, < B 
miar tłuszczu chroni skórę od dee" 

LJ b) ORZE ; 

ŻURZA 

VAVTA 

ZORZA SESE e e WIO 

Krajowa Wytwóinia Chemiczna . 


Warszawa, ul. Ograduwa 46. > 


| Telefony 187-94, 238.90. 
I 


wystarczy używać raz na tydzień, He 
stałe dnie przecierając tylko flent wh 
uajbardziej zaschłą skórę czyni m tę 
elastyczną i wielce tr walą, alea 
nawet starej spękanej skórze, PO orki 
krotnem użyciu. Fa NCK ng 


i 
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ludzi co praty! 


Wysyłka 
da wszystkich mizat 
yeya mebi we wiesnyCn 
2 konwojem. (Dia urzędników 67 
Włesne magazyny na kotes 


A aa aii 


